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Okręty załadowane bronią i amunicją nie .opuszczają portów francuskich 
· Masowe wiece i protesty przeciw zbrodnic~ej wojnie kolonialnej 
PARYŻ (PAP). - W portach, 

fabrykach· i zakładach pracy na 
teren.ie całej Francji wzmaga się 
akcja mas JJracujących przeciwko 
wojnie z Vietnamem. 

W Marsylii odbył się wielki wiec 
z udziałem 5 tysięcy robotników, 
na którym liczni mówcy podkre
ślali zdecydowaną wolę solidary
zowania się z robotnikami porto· 
wymi i marynarzami w ich akcji 
przeciwko wojnie z Vietnamem. 

Robotnicy zakładów „Precision I dochin, ponieważ załoga okrętu leneuve-Saint George wstrzymali 
Moderne" w Vierzon·Ville wysla odmówiła wyjazdu na znak prote· pracę ~a godzinę, protestując prze 
li do dyrekcji delegację złożoną z stu przeciwko wojnic kolonialnej ciwko wojnic z Vietnamem. 
byłych jeńców wojennych i by- w Vietnamie. 1.600 robotników elektrowni w 
łych żołnierzy francuskich z In- Również na terenie zakładów Genevilliers przerwało pracę na 
dochin, domagając się zaprzesta- „Le Cubilot" i „Bonvilain" w godzinę, podejmując decyzję wy
nia produkcjj broni automatycznej Choisy rozpoczęła się energiczna słania delegacji do Zgromadzenia 
i całkowitego przestawienia pro- akcja robotników przeciw produk Narodowego, która ma się doma· 
dukcji na cele pokojowe. cji broni. gać redukcji budżetu wojskowego 

- Prasa paryska donosi z Mar- W odpowiedzi na apel CGT, o 200 miliardów franków i naty.-:h 
sy1ii, że okręt francuski „Chan· chrześcijańskich związków zawo· miastowego zakończenia wojny z 
tilly" nie wypłynął z portu do In- dowych, kolejarze na dworcu Vil-1 Vietnamem. 

. 
Depesza Generalissimusa Stalina 

do Prezydenta Bolesława Bieruta 
WARSZAWA (PAP). - Prezydent RP Bolesław Bierut 

otrzymał następującą depeszę od Generalissimusa Stalina: 

Prezydent Rzeczypospolitej Polskiej 
Pan Bolesław Bierut. 

Warszawa. 

Proszę o przyjęcie moich serdecznych. podziękowań za pny· 

. jazne pozdrowienia i najlepsze życzenia z okazji dnia moich 

urodzin. 

J. STAL I N 

Depesza Generalissimusa Stalina 
. ·' . do Premiera Cyrankiewicza 

WARSZAWĄ (PAP). - Premier Cyrankiewicz otrzymał na· 

stępującą depeszę od Generalissimusa Stalina: 

Prezes Rady Ministrów 

Pan· Józef Cyrankiewicz 

W ars i a w a. 
\ 

Proszę Rząd Rzeczypospolitej Polskiej i Pana osobiście 
o przyjęcie mego szczerego podziękowania za przyjazne życze· 

nia z okazji dnia nioich urodzin. 
J. STAL I N 

-----~,~-------------------------------------------------Obniżka taryfy pasażerskie; 

w komunikacji lotniczej 
WARSZAWA (PAP). - Z dniem 
stycznia 1950 r. weszło w życie za

rządzenie. mające na celu pr~ysto

sowanie kómunikacji lotniczej do 
spolccz.nego charakteru nas!Zej go
spodarki. 

Obecnie 'wszyscy pracownicy sek· 
tora uspołecznionego, legitymujący 
się odpowiednim dowodem służ~~
wym, mają prawo do 33 proc. zmz
ki od normalnej taryfy pasażerskiej 
na liniach krajowych. 

W HC!l:nych fabrykach Marsy;ii 
robotnicy przerwali prace, by 
móc wziać udział w wiecu. · 

Robotnicy, obsługujący dźwigi 
portowe w Nantes, postanowili 
wstrzymać się od wyłado~ywania 
i załadowywani.a sprzętu wojen· 
nego, podobnie jak marynarze i 
robotnicy portowi w St. Nazaire. 

Wielki egzamin sprawności 
Zniesione zostały również dawne 

ograniczenia, które uniemożliwiały 
korzystanie z samolotu przy podró· 
żacb służbowych. Komitet 'Ekono
m!czny Rady Ministrów uchwałą z 
dnia 14. X. 1949 r. zezwolił na ko· 
rzystanie z samolotu, jako środka Io 
komocjl przy przejazdach służbo
wych w tym wypadku, o ile to nie 
powiększy kosztów podróży służbo
lYYCh, odbywanych dotychczas ko
leją. 

Piękna źnicjaf.1J1va 
Ta'ahtor 

dla spółdzielczej wsi 

polskiego .handlu uspołecznionego 
Polskie linie lotnicze „Lot", pra

gnąc umożliwić jak najszersze ko
rzystanie z komunikacji lotnl~cj 
przy podróżach służbowych, skalku
lowały taryfę opiat przelotów pasa
żerskich w ten sposób, że prr.y za
stosowaniu !Zniżki przysługującej 

pracownikom sektora uspołecznione 
go cena przelotu samolotem na kali
dej trasie krajowej jest zaledwie o 
12 proc. Wyższa od ceny przejazdu 
pociągu pośpiesznego na tej samej 
trasie. 

Akcja remanentów przebiegła bez zakłóceń. - Próby spekulantów - spaliły na· panewce. 

kupuiq studenci 
ELBLĄG (PAP). - Studenei Cen

tfli•lnej Szkoły Administracji Rolni
C2ej postanawili ufundować traktor 
dla jed.nd u St>Ółilzlelni prolluk
cyjnyeh na :t.ęrenle woj. gd!lńskiego. 
Dla uzyskania potrzebnych fundu
szów uczniowie st.koły· pracowali 
podczas żniw i przy wykopkach w 
tnają.tkach PGR, pnekarując zaro
błonj' pieniądze na kupno tt".tktora. 

Obecnie inicjatywą młodrz.ieży za
inter.esowało się społeczeństwo El
bląga d. dz?ięki zbiórce pien!ęd1:y 
tra.ktor w krótkim C'lasie zostanie 
zakupiony. 

r ----

Wzrasta dezercja 
w armii angielskiej 
LONDYN (PAP). - Dziennik „Daily 

Herald' sygnalizuje wzrost dezercji 
li armii angielskiej. Dziennik stwier
a:z:a, że w Republice Irlandzkiej znaj
duje się 10.500 dezerterów z armii a11 

gielskiej, ponad 1.000 dezerteró,11 u
krywa się na terenie Włoch, Franqi 
i Belgii, liczba zaś ukrywających się 
w samej Ansiii dezerterów wynosi o
koło 8 tys. O$Ób. 

Erich Koch 
·wydany zostanie 

władzom polskim 
WARSZAWA (PAP). - W dniu 3 

I;m. nadeszła wia-d-0mość, że brytyj
s.Jci trybunał ekstradycyjny w Ham
burgu ogłosił decyzję wydania wła
dizom polskim Erićha Kocha, b. gau
leitera Prus Wschodnich i .szefa za-
1-ządu cywilnego okręgu Białystok. 

Termin tec).m.icznego pr:z.eprowa
deenia ekstradycji zbrodniarza zo
stanie ustalony w najbliższych 
dniach. Koch przebywa obecnie w 
więzieniu w Hamburgu: 

WARSZAWA (PAP) - Na prze
łomie ubiegłego i bieżącego roku u
społeczniony aparat handlowy zdał 
wielki egzamir. spra"'ności organiza
cyjnej. Po okresie wzmożonego ruchu 
świątecznego przyszło spisywunie re
manentów, połączone z zastosowa
niem nowyci1 cenników. 

W wywiitdzie udzielo!l~m l'e
daktorowi gospodarczemu Polskiej 
Agencji Ptasowej PAP, minister 
Handlu Wewnętrznego, ar Ta
deusz Dieti·ich, ocenił przebieg ak
cji remanentowej oraz stwierdził, 
że jednocześnie· przeprowadzona 
akcja techuiczna zmiany cen zo
sta'ła ostatecznie zakończona. 

Akcja remanentowa w handlu uspo 
łecznionym przebiegła nad wyraz po
myślnie - stwierdził min. Dietrich. 
- Zadania postawione przed apara
tem handlowym polegały na tym, by 
nic zahamować ani na chwilę sprze
daży w sieci detalicznej. Terminy 
przeznaczone na spisy remane1tów w 
hurtowniach były bardzo krótkie. 
Sprzedaż w tym okresie odznaczała 
!ię wielkim nasileniem. Jeśli się w 
dodatku uwzględni ilość ogniw han
dlowych i ich rozrzucenie w terenie 
(aż do wsi), to dochodzimy do wnio
sku, że akcja remanentowa w tej 
skali i o takim zasięgu przeprowa
d,;ona została w Polsce po raz pierw
szy, a · przy tym w rekordowym 
'll'prost tempie. 

Dzięki wyjątkowej sprawności spi
sywania remanentów wzmocniło się 
poczucie ładu w całej sieci dystrybu
cyjnej. Nie doszło do powtórzenia 
zeszłorocznych zaburzeń w normal
nym funkcjonowaniu sieci detalicznej 
oraz położone zostały podwaliny pod 
i;zybkie i ciprawne sporządzenie bi
lansów otwarcia. Ogniowa próba 
]lersonelu handlowego wysunęła i u
ja wrt.iła aktyw służby handlowej. 
Szczegółowy plan akcji przewidy

wal - wyjaśr.ił minister Handli! We 
wnętrznego - iż spisanie rernanen
tów i rozprowadzenie nowych ccnTJ.i
kćw musiało się odbyć niemal w cią
gl1 24 godzin po to, hy w dniu 2 sty~r. 
nia rano cała sieć uspołeczniona :; >-

CzroarlJ} dzie1i procesu rzeszo1Vskiego 

towa była do 11ormalnej pracy. na zwyżkę, r.ie spodziewając f>ię, że jeszcze jednym, imponującym prze
Osiągni~ie tego rodzaju wfr.ików aparat handlu uspołecznionego potra- jawem sprawności naszego aparatu 
trzeba zawdtięczać prawdziwie socja· fi doprowadzić w ciągu tak i:::tótkie- J1andlowego i że wzrosło w ten spo
li.;;tyczrtemu stosunkowi do pra>'y per go czasu nowe cenniki do wsz1:1tkich sóh zaufanie do sieci dystrybucyjnej. 
sonelu handlowego, którego zapał i punktów sprzedaży. Zawiedz~ni w Czy nie sądzi ob. Minister, że waż
ofier11ośc musi być szczególn;e po.i: swych nadziejach ludzie ci u5lłowali nym czynnikiem w ugruntowaaiu te
kreślona, trzeba zawdzięczać pomocy I ~zerzyć bezmyślne plotki o 'l!llianie go zaufania było sprawne za'>1>atrze
r..ktywu partyjnego, któ.-y trudną t~, waluty (po raz dziesiąty bot1aj od nie w okre11ie przedświątecznym 1 
11!.cję Moczył opieką, oraz -n•ielkie · roku 1915 i zawsze z jednakowym, - Ocena zaopatrzenia rynku nale
nm wysilkotl"i specjalnych pełnom'.l-'- negatywnym oczywiście slrntkiem) .iy do kon'sume.nta - oświaoozył 'nii
Jt1ków wojewó&kich i powiatowych. lub inne non~ensowne i kłatti\i.-.ie in~ ..iister. - Z tego, co słyszymr, była 

- Wydaje się, że akcja ta po~;ia. formacje o mających jal<oby !'listą- ona nad wyra.z pozyty'l\•na. Nigdy bo
d~ fa także wielkie znaczenie z punk- pić zmianach cen mydła, bądź ~'mych wiem jeszcze po wojnie rynek nie był 
tu w!d~enia zmiany niektórych cen?. towarów. tak- bogato i wszechstronnie zaopa· 

Metro moskiewskie 
zdaje egzamin 

...._ Jasne.; Tylko pod warunkiem Na plotki te aparat handlo~ od- trzony w okresie świąt. 
powiada wzmożoną podażą tO\yarÓ\V, l Pragnę zapewnić wszystkieh, że 

sprawnie i zybko przeprowadzo.nEj elementy zaś spekulacyjne i Wll:'Ogie, dbamy o to, by ten stan· rzeczy nie 

Oddana do użytku 1 stycznia 1950 
roku nowa linia metra moskiewskie 
go, dworzec Kurski. - Plac Krym
ski. cieszy się ogromną frekwencją 
mieszkańców stolicy radzieckiej. 
W ciągu pien'ITszycb 2 dni z nowej 
lin:H korzystało ponad 2.000.000 pa
sażerów. 

akcji inwe:trtai:yzacyjnej zmiana cen ktc)re usiłują podstępnie siać r.am~t uległ i na.dal zmianie. Hurtownie na
mogła odbyć się bez zakłóceń w na rynku, zostały odpowiednio · kró• I sze wyszły z okresu świątecznego z 
cbsłudze rynku. Akcja inwenta~·yza- cone i sparaliżowane w dzia~aniu. I dostatecznymi zapasami, które są 
cyjna w sieci detalicznej uk;:inczona _ z rozmów z konsumentami wy- stale uzupełniane - zakoficzył min. 
:.ostała w zasadzie 1 11tycznia '> ~odz. nika, że sp<>leczeństwo spotkało się z Dietrich. 1 

18, a więc w 2 godziny po op.iiiliko-
waniu uchwały Rady Ministl'tnv. O 
tejże godzinie doręczono w całej 
Polsce nowe cenniki i przygctowan':' 
aparat do ich zastosowania. D1~1k, 
!:koncentrowanie, 1·ozwiezienie i d;i

ręezenie cem1ików jest osobnym świa
ciectwem sprawności organizacyjnej 
t1riaratu. „ 

W tej chwili wszystkie ogniwa dy
strybucyjne w całym kraju stosują 
już od parJ' dni nowe cenni!d. 'l'ym 
samym akcja techniczna zmiany ~e11 
została ostatecznie i definitywnie za
kończona. a uchwała Rady Ministrów 
1v całości i bez reszty wprowadzona 
w życie - 'oświadczył min. Di.etrich. 
~ Czy były próby zakłócenia sy

tuacj-. rynkowej w związku '7. akcją 
inwentaryzacyJną i zmianą cen'! 

- Były. Pochodzily one z wrogich 
środowisk spekulacyjnych i kapitali
stycznych. Były np. próby zamyka
riin sklepów fl'ywatnych i zasłaniania 
się inwentaryzacją towarów zwłilsr,
cza w Warszawie i Poznaniu. Ener
giczna kontrakcja ze strony rnie-jsco
wych władz i pełnomocników • .likwi
dowała te próby w zarodku. 

Elementy spekulacyjne usibwaly 
ze swej strony wykorzystać moment 
dla wzmożonych zakupów w eclu gry 

lmponujqc.e sukcesy przemysłu ZSRR 
Ludzie radzieccy realizują zadania 

ostatniego róku powojenne.go planu 5-letniego ,, 
MOSKWA (PAP) - Masy pracu- cja w wielkich zakładach włókienni- stalowano nowoskonstruowane stru.,.l 

jące Związku Radzieckiego powitały czych. W Rydze uruchomiono w pierw węglowe, a w kopalni śnieźniański:j 
p;erws~e dni 19:>0 r?ku nowymi,, wsp~ szych dniac~ nowego roku 20.000 no- t::u~homiony został. dla użytku gór· 
małymi . sukcesami pi;odukcyJnym1. wych wrzecion. mkow tramwaj podziemny. 
l\feldunk1 z całego krapt don~zą o 1W pierwszym dniu nowego roh'U 
nrnsowrm rozwo'u wspol~a~vo~.!llch~~ załoga wielkich zakładów budowy pa- Z cenną inicjatywą wystąpiła zało
prac! 1 .olbrzymim entuzJazm1e. ludzi r1>wozów w Woroszyłowgradzie wy- ga zakładów moskiewskich „Kau
radz1e~k1ch w pracy .nad rea_hzac]ą produkowała w ciągu zmiany jeden czuk", składając ponad 30 propozy-
~~tatn_1ego roku powojennego ~ planu parowóz ponad plan. cii racjonalizatorskich. W oddziale 
·J·letmego. D . . hydraulicznym zainstalowano auto-

. . . alszym1 pC1stępan11 w mechamza- t t k t l 
Robot.nic! bohaterskiego Le_mngra· cji prac górniczych powitał nowy ma yczne apara Y on ro ne, dzięki 

du. p~w1tah 19~~ r. rozpoczęciem se- n•k radziecki przemvsł węglowy. l:tórym przez skontrolowanie całego 
l'Hne1 produkc11 całego szeręg.µ no- , . . . • . . cyklu produkcji bez przerwy w pra-
wych, skomplikowanych maszyn i a- . 'W kopalmach Wielkiego izJed~o~ze- er, wzrosła. znacznie wyd!ljność. Ca
gregatów. W pierwszych dniach rb. ma .~vęglowego ,„Krasn?g:V~rd1eJsk- łość propozycji racjonalizatorskich 
wyprodukowano tam potężny 10-to- Ugoł. w Zagłębiu Domec~1m uru- przyczyni się w zakładach „Kauczuk" 
rowy dźwig portalowy no~v'ej kon- chumiono . nowe k1>.1~b~jny ~vęglo\~e. d„, wzrostu wydajności pracy o 70 
strukcji. W kopalniach w Cz1st1akow1e zam· procent. 

W wielkich zakładach „Elektryk'' •••••H••H••H•••••••H••••••••911•••••••••••••••H••••••••••••••••H••••• 
rozpoczęto montowanie aparatów elek 
ho-spawalniczych. Maszyny ~e czer-
piąc energię elektryczną z dynama 
poruszanego przez motor benzynowy, 

Obniżka podatku od wynagrodzeń 

Książa~członkowie-. dywersyinei ~andy „Mewa" 
znajdują szerokie zastosowanie w 
miejscowości~ch wiejskich ora~ przy 
tudowlach położonych z dala od linii 
elektrycznych. 

W Kijowie szereg zakładów prze
mysłowych 1·ozpoczęlo produkcję no-
1~ych towarów. 

WARSZAW A (PAP) - W związku z uchwałą z dnia 31 "'rudnia 
1!149 roku w sprawie podwyżki plac o 5 proc., Rada .Ministrów p~stano· 
wiła zmienić z dniem 1 stycznia 1950 ro!Y.u podatek od wynagrodzeń w ten 
sposób, aby wspomniana podwyżka plac nie została pomniejszona przez 
potrącenia podatkowe. 

W wykonaniu tej uchw:ily, minister skarbu wydał rozporządzenie 
na mocy którego od 1 stycznia 19ó0 r. skala podatkowa od wynagrodzeń „~ 
okres wypłaty miesięcznej wynosi: 

Hutnicy Moskwy, Uralu, Dniepro
p:ctrowska, Magnitogorska it<l. w 

przq~nają .się do Hlinq 
Prokurator domaga się dla głównych oskarżonych po 15, 12 i 7 lot więzienia 

RZESZÓW (PAP. - Vv czwar- szego ustroju i chęć siania zamętu. 
tym dniu rozprawy przed Wojsko- W momencie gdy wlaclza ludowa 

pierwszych dniach nowego Toku prze- stopień 
tami liturgicznymi, pochodzącymi szli masowo do stosowania szyb- wynagrodzenia 

wysokość wynagrodzenia 
w okresie wypłaty w złotych stopa procentowa 

podatku 

„ wym Sądem Rejonowym w Rzeszo przeprowadzała mobilizację Odro
wie przeci'wko oskarżonym o wspót dzonego Wojska Polskiego oraz gdy 
pracę z bandą NSZ „Mewa", wygło wszyscy ludzie pracy stanęli di> od 
~ił przemówienie oskarżycielskie budowy, oskarżeni nawiązali współ
prok. wojsko'wy ppłk. Golczewski. pracę z dywersyjną bandą „Mewa", 
Oskarżyciel podkreślił na wstę- która dążyła wszelkimi środkami 

pie-, lile przewód sądr•WY wykazał do osiągnięcia swyc!J zbrodniczych 
niewątpliwą winę oskarżonych. celów, godzących w dobro Państwa 
Szczególnie wielkich zbrodni dopuś Ludowego". 
cili się oskarżeni księża, którzy wy Poza przestępstwami - ciągnął 
korzystali autorytet duchownyl'h prokurator - zarzucanymi aktem 
dla przestępczej działalności prze- oskarżenia księża Lorenc, Zub i Ku 
ciwko Polsce Ludi>wej. lak obrazili uczucia religijne wierzą 

z rabunków oraz o przechowywa- kościowych metod wytopu stali. W 
nlu dolarów przywożonych nielegal 1:ioskiewskich zakładach metalurgicz
ną drogą. r.:vch „Sierp i Młot" znany hutnik-

Omówiwszy kolejno rozmiar wi- stachanowiec lljin zredukował czas 
ny pozostałych podsądnych których t1 wania wytopu stali. 
nieuświadomienie i ciemnotę wyko Nowymi rekordami w przebijaniu 
rzystali oskarżeni księi:a dla swych szybów wiertniczych powitali pienv
zbrodniczych celów, prokurator za- sze dni br. robotnicy przemysłu naf
żądał dla ks. Lorenca. kary 15 lat towego w. Baku. Znany majster wiert 
więzienia, dla ks. Znba. kary 12 lat n:czy Fiodor Minasow doprowadził 
więzienia, dla ks. Kulaka 7 lat wię ilość obrotów świdra do 518 na minu
zlenia oraz dla Jakubca, Tytuły i tę. We wszystkich szybach nafto· 
Niemca kary po 6 lat więzienia. wych w Baku wydobycie ropy nafto· 
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ponad do 

13.700 
14.700 
15.800 
17.900 
20.000 
22.100 
24.200 
26.300 
29.400 
32.600 

14.700 
15.800 
17.900 
20.000 
22.100 
24.200 
26.300 
29.400 
32.600 
35.700 

0,7 proc. 
0,9 " 
1,9 " 

. 2,8 " 
3,8 " 
4,7 " 
5,7 " 
6,6 " 
7,6 " 
8,5 „ 

Stosownie do tej skali zostały odpowiednio obniżone skale podatko
we z okresem wypłat: dziennym, ty,rodniowyrn, dziesięciodniowym dwu-
tygodniowym i półmiesięcznym. ' „Oskarżeni księża - powiedział cych, ponieważ zbeszcześcili kościół 

prokurator - który1:'1 trzeba uznać składając tam broń pod ołtarzem. 

a reprezentantów reakcyjnej częś I Prokurator mówił dalej o posługi
el kleru ujawnili nienawiść do na- waniu siei 11rzez oskarżonych 1prze 

Po przemówieniach obrońców os wej w pierwszych dniach 1950 roku 
karżeni wygłosili ostatnie słowo. znacznie przekroczyło przeciętny po. 
Przyznali się do popełnionych błę- ziom wydobycia w tym samym okre· Jednocześnie została podwyższona granica wynagrodzenia do któ-
dów, proszac sąd o łagodny wymiar 1 s:e roku ub. rej przysłuzuja zniżki rodzinne w zakresie podatku z kwoty 30.0GO do zJ 
kari· inacznie wzrosła iównież nroduk-131.500. 



Str. :'ł 

Niedawno, bior~ udział w U?-"Ga Jak przez mgłę przypominam l!O- li • E b czyst.ej akadentii w Teatrze Wiel-
b ie narodziny wieku - ogromną cy- z a re n Ur g kim, przypomniałem. sobie ·~ta ~ 
frę ,,XX" na wystawach modnych cięce, tę samą. salę w ZU"anm wieka. 
sklepów, rozważania dorosłych na te- )1o..'4kwa leia la wówczas na p~e-
mat „historycznej daty", poprzebie- Ł I E , K rinch świata. Je-leli dziś ;;tała się ona ranych w cudaczne stroje ,Jtolędow- centrum świata, to priecież nie dla.-
ników", toasty noworoczne. tego, że zaczęliśmy się u:ważać ~· Skamieniałe, pokryte S?;ronem s~ wyiszl!, L'll~ę, uie dlatego, ze hut.nie 
ły konie dorożkarskie; W przegr:z:a;. zapragnęliimy być pierwszymi, lecz 
nych pokojach domó'1' Zamoskwore- (Iła.tego, że 11ierw~i utorowaliśmy dff 
czja chrapały kupcowe; w kosza.rach gę nowemu wiekowi. 
fabrycznych, wśród smrodliwych opa- Porlczmi, gdy oni lynehowali Mu-
rów i dymu ciężkim snem spali ro- rzynów, uśmierzali powstania Ara,. 
botnicy. Hulaki wielkomiejskie, wiel- stołowie huRtanitaryzmu· z urzędów mysłowo chory, stojący na czelę do· 1 Def~tyści r?żnią &!~od pesym~stó'v Billotte. Po rozmowie ze swymi ko- bów, Annamitów i Indian, my 1rtwo
cy kupcy zbofowi, rotmistrze zandar· kolomalnyeh _ wszyscy ci ludzie po- skonale uzbrojonego narodu tdoła tym, _ze dod:1Ją.: „Nie ma~y ruc d_o legami amerykańskimi oświadczył on, rzyliśmy pań. two dla łodzi rół.nyck 
merii i adwokaci, siwowłosi fabry- witali Nowy Rok z ufnością. zrealizować to. czego nie udało się do przec1wstaw1ema syi>temow1 kom!ln1·. te „Rosjanie mon podrzucić bombł ra~. Podczas gdy oni likwidowali fa• 
kanci i eleganccy synkowie burżuazji konać Churchillowi i Clemenceau - stycznemu''. Pan Servant-Schre1ber atomową do Ameryki rozmaitymi 11-po bryki i paHli lk!Zenicę, myśmy budo· śpieszyli do ,,Jarll" lub do „Strzał- Zbrodniarze dzielili unicestwić 1mństwo radzieck!ie. uważa wszel~ie systemy.~ zbytecz- sobami: mon przewit?źć ją łodziami wali Knźnie<>k, produkowali traktory. 
ki", aby oblać początek wieku. W pi- łakome kąski Co stworzyli oni w XX ~ieku? Ich ne. Wszystkie swe nadz1eJC pokłada podwodnymi prz~z l\leksyk, ukryć nawadniali pustynie. Podczas gdy 
wiamiach przy Dużej i Malej Bron- Wspominając o tym, jak poskro· świat zdumiewa swą pustką ducho- w indywidualności: ,~9zło~viek, gest, pod pokładem okrętu, a nawet w oni wychov.'Ywali swe dzieci w duchu 
n.ej studenci pili piwo, przekrzykiwali mił on burzę 1848 roku, Franciszek wą, to zaiste żywy trup. Rzecz oczy- wo.la -. mogą, ~dpęd~1c widmo fat~l- poczcie dyplomatycznej'':. Podh.-rcśłić pogardy dla pi·ostych ludzi, my pod• 
się aż do ochrypnięcia w zawzi~tych Józef sądził, że nic już nie zagraża wista, że w krajach Europy Zachod- neJ ~omcczno.sc1. _Wszystko za~~llY należy, ~e również i generała Billot- nosili~my poziom uświadomienia maw 
dysputach i śpiewali „Z dalekiego, jego apostolskiemu imperium. Gaze- niej żyli jeszcze wiel<'y uczeni, ucz.- od k1lh."U ludzi, od ich chara~ru • te nikt nie poddał badaniu lekar- ludowych, dali~my k~illżkę w ręce 
dalekiego kraju". Samotna studentka ta „Figaro" pisała, że o ile wiek XIX niowie XIX wieku, którzy wzbogacili • Ale gdzież _są ci, ~oh~terowie, 7,do~- Bkiemu. pe!łterzy i poprowadziliśmy murarzy 
całą noc, aż do świtu czytała książkę był epoki „komunistycznych podpa~ ludzkość swymi odkryciami. Ale lu- n1 do ocale~1a kap1tahz.mu? ~udzie Kilka tygodni temu generał Eisen- do muzoo'll·. Podczas gdy oni głosz:& 
Czernyszewskiego. Iaczy i aktów tern.rystycznych, to dzie pienhłdza wykorzysta~i ich 1iraee pieniąd~a. mieli ~~rrestal~, .Jttory o- howei· i marszałek l\Iontgomery umó- nienawii~ do ludzi, my żyjemy idea• z dala od Moskwy, we wsi syberyj wiek XX stanie się erą harmonii mię- nie dla dobra ludzkości lecz dla kazał się parano1k1em. ~heh Pamel· wili się na poufne undez-vous dla mi Stalina, w myśl których nie ma 
skiej ~zuszenskoje, Włodzimierz Le- dzy praC-Odawcami i robotnikami". swych celów - ujarzmia~ia i uni- la Thomasa, który okazał się złodzie- przeprowadzenia rozmów, które tru,. nic wy7.szego i cenniejszego nad mia• 
nin spędził bezsenną noc: opracowy- Na ulicach stolic europejllkich uka.- cestwiania. W drugim dzie;;ięciolec~u jem. Mają o~ w S''_'Y~h ~zereg~~ dno nazwać liryczn~'lni \t-ynurzanili- no człowieka. 
wał plan pierwszej gazety robotni- zały się hałaśliwe samochody, pło- k.dzie gin~li na polach bitew, w kou- całe mnóstwo 1 par:i:noikow 1 złod7.i~1: mi. Kiedy ciekawi report.erzy spyta- Oto, dlaczego w Teatue WieJkha 
czej ,Iskra"; być może powtarzał szą.c konie i przynosząc businessme- cu trzeciego dziesięciolecia rozpoczął ~łają n~wet z,~·ariową~y~h . ..:!~:i:tel li, co było tematem narad, marsza.- obok ~lao-TH~·Tunga siedział· To
przy tym w myśli: .;f, iskry rozgorze- r.om nowy zapał i nową inwencję. się kryzys światowy, a w czwartym 1 trudmącyc~ ~1ę złodz!e1sk1m pro- łek Montgomery odpo"iedział: „Roz- gliatti, obok Polaka - Francnz. Nis 
je płomień„." • . . . Zola o~wiadczył, że ,,nowy środek ludzie umierali z wycieńczenia i gł_o- cederem wan~tow. llaJ!ł przy ty:U mawialiśmy 0 pogodzie" .• farszałek apeluję do l'lomienia ludzi pieniłdza, 

Rosja milczała. Jed~·me mehczn1 transportowy zbliży narody między du na chodnikach i jezdniach ultc, efo dy ·pozycji 1n;zystlue~ ~uropeł· myli się: 0 pogodzie decyduje obecnie gdyż nie ma.I' oni sumfonia. O ile ci 
domyślali się, jakie uczucia ukryte sobą i zażegna niebezpieczeństwo po'd płotem pod mostami. skich przestępców-reeydyw1stow. Mi- nie on i nie generał Ei~enhower j nie paranoicy nie zapomnieli czterech 
sa w jej sercu. wojny". Forda interesowało zaś nie W roku i931 było 30 milionów bez- nister siepacza Franco - Artajo zło- paranoicy. zasiadający na roteladt d7.ialań arytmetycmych, nieeh obli-

.Na. dźwięk słowa „Rosja" :..acho- zbliżenie między narodami, lecz robotnych. Roz11oczęło się masowe żył wizytę w Rzymie: "~ło o .roko- senatorskich. Jeśli nawet skierują czą, nie..:haj zważą. niechaj "iedeąt 
dnio-europejski bourgeois uśmiechał zwiększenie zysków, organizował sew nii;:;o,czenie rzeczy i ludzi. W śpich- wania w sprawie w-łączcma H1„z~a- oni strzęłki swych barometrów na razy przymierzą, zanim raz odetn.ą. 
!';ię. Wprowadzały go w pewne zakłopo ryjną. produkcję nowych maszyn. rzach gniły miliony bu.szli ps-zenicy, nii do sojuszu wojl"."k.owego. W D!15 • ,.burv.ę", to burza i tak nie wybuch· Po pierwszej wojnie stracili R&sjł
tunie zarówno milczenie tego zagad- Kompania Edisona zaproponowała a jednocześnie ludzje umierali z gło- seldorfie przedstaw1r1cl pann Bcvina nie. Bowi('m dzi.S 0 p-0godzie decydu- PoJlrugiej - pół tu7Jna państw euro
kowego kraju, jak i jeg? o~·oi:nne rządom kilku stanów niezwykle hu· du. W Stanach Zjednoczonyrh palono prowadzi rokowania. ze i<tarym „apo· fł narody. A na.rody ldedr.ą do~kona· pejskich. Stracił\ równieź pa.ństwo, 
rozmiary oraz opowiadania o Jakichś mahitarny wynalazek - krzesło elek bawełnę, w Brazylii opalano lokomo- stołem humanitaryzmu" panem Hu.: te, TA! my, ludzie radziee.cy, nie ma- którego liczba mieszkańców równa 
tam „nihilistach". tryczne. tywy kawą. w Danii niszczono bydło, go St.innesem i innymi potentatami my zamiaru zdobywać ani Ameryki, się ludności całej Europy - stracili Wiedział on, ie w Rosji żyje słyn- Godzina 12 wybiła w Westminster we Fra~ji demolow11no przędzalnie ttrzemysłu Za,dębia Ruhry. ani .Afrvld, nie mamy -:amforu wy5y. Chiny. Dlate~o też niech lepie] nie 
ny i dziwny pisarz - hr:ibia Tołs~oj; Abbey i w Pałacu Zimowym, w luk· i warsztaty tkackie. W Kanadzie za· Ludzie pieniądza mogą dokooptG- łać ~~i.torom oomby "ani w 11oczeie myślą 0 trzeciej wojnie:, jeśli. się na 
Ale bouro-eois zachodmo-europeJsk1 susowych apartamentach Johna Pler· truwano pszenicę eozyną. wać do współpracy nie tylko Fra1~co dyplomatyc7,n„j, ani w- zakon•,piro-

1 
nią odważą, ;itra.cą ~szrstko. . • 

niezb:vt interesował :dę literatm·ą., o ponta l\Iorgana i w „Cafe de Paris", Miotali ,c;ię gorączkowo, ~zukając i Stiunesa, lecz nawet wszy!<t!u~h w;m•!ch c;chowkaeh pod pokładem o- 1 'N'a prze<itrzem dz1ejow były wieki 
wiele.bai·dziej zajme>wały go procen- gdzie posilali się giełdziarze paryscy. ratunku. żyć w warunkach pokoju prze!<tępeów E~ropy.. z . „ge.sta~t" krętu. nie mamy zamiaru napadać na l burzliwe i eis-he, wieki 'l'l)'nalazków 
ty od pożycrnk i brnwu:·owi Kozacy. „Wznoszę toast z.a pomyślność nowe- już nie mogli i dlatego uciekli się do i „wolą" .• ~le m~ l!> tm me I?omoze. nich ani 0 czwarłf'j ran@, ani nawet; i wieki zarazy morowej, wieki szczyt. 
Wesoło witali nowy \Vlek przedsta- go wieku" - wykrzyk.ną.ł Kaiser wypróbowanego środka - do upustu Darz~ oru za~f~mi:m tylko Jednego 0 c.zwRrtPj po południu. ~farnd:r wie- I n~·ch porywów i wieki zastoju. ~y 

wiciełe plutokracji... W luksusowych Wilhelm, „Za pomyślność nowego krwi: rozpoczęła się druga wojna sojusznika - sm:crt. Senat.01· Jo~n· dza dO!<:k:onale. że zn·iązek Radzie.cki, :XX wiC'ku są trudne i wiellde. Wiek 
i·estauracjach Paryża, Londynu, Bei;- wieku" - n·knał Goremykin, „Za po- świat-0,,a. son (<'ZY nie ,lego przypadkic,m miał Chiny i w,;zy„tkie kraje demokracji , ten rozpoczął się od rzec~y tnały';h, 
lina i Nowcg>o .Jorku. strzelały korki. myślność nowego wieku" - skando- w historii na!'zego wjeku nastąpił na myśli p. Servan't:-Scl~r~iber, WS~O· ludowe1 '!toję ('.ZlJjnie na straży per I od wojen kolonialnych, od ska.ndalow 
Co śmielsi marzyli 0 innych \11-ystrz~ wał rzeczowym tonem busine;;smena st.raszli~y r()k, kit>dy opętany lud~- minając ,o ~ekkomy,sh~o~ci scn.atorow kojn. Oto, dlaczego matki w Eurc- I giełdow_ych. Wiek ten wiele pr~ż~ł, 
łach: tocz~'lY się spo_1·y o osta~me ml' .• John Picrpont Morgan. bójca zagarnął 17 1>aństw i .• groził o.merykansk1ch '!) o~'".m~czył,_ ze „no: pie i Ameryce _ te matki, 0 któ- zbyt wiele, jak na swe 50 łat zye1a, 
kawałki tori:u. FrancJa starła a1ę z ~wiat, ktÓl'y wydawał się przedsta- zagładą. całej kulturze lud~.k.1eJ. Es• we ~omby o w~~lk1e3. s;le ms~cząc~J rych pisze Francois Mauńae _ .u- I ale ni!'złomnłe i ru~oR:ifCie d~ży ~ ~eo 
Anglią w Sudanie .. Japonia połk_nęła wiciclom pieniądza niewzruszony za- esowcy burzyli zabytki h1storyez11e powinny US'POkOlc op1mę p~bhczn'.! • kładając dzieci do 1111.U - 111ów1,; r lu: '!\'lek ten przeJdz1e do historii, J*" 
Koreę. Wl'osi rzucah ł!lkom~ spoJrze- ti·ząsł się w posadach jl1ż w począt- Paryża, szaleli na Akropolu, palili Oświadczenie to wyprowadziło z c1er „śpij spokojnie, dziecino, na świecie ko wiek komunizmu. 
nia na Abisynię. Amerylrnme zagar- kach wieku. Wydarzenia 1905 roku dzieci w piecach Oiwięcimia. NaTód pliwości nawet tak od?anego zwoleI?-- istnieje nie tylko bomba Johnsona, Na zakończenie, przepowiednia no
nęli wyspy Oceanu Sp~koj~ego. świadczą, że naród rosyjski nie kup- radzieclwi ocalił ludzkość. Ocalił An- nika Ameryki, jak hterat, Franco1s lecz i 800 milionów Judzi, którzy nie I woroezna; dzieei, które ~ie krą-

W Anglii tematem ozyw1011yclt :roz czy sumieniem, że nie ma najmniej- glię nie dlatego, że żył tam pan Chur Mauriac, Jt:tó;·y pi~ze: „Nie Tl!ogę te- pol!WoJt, Johnsonowi roipouąć swej żą w tanecznym koro'\\·00%.ie wokół 
mów były walki na k01:1t~·ncnc~e ~ry- sze"'o zamiaru zastąpić głupich i cl1ci chill, lecz dlatego, że opróc~ Chur- go zroz11m1!c. Moze. ~tałem Slę zacc.- strMZliwej zabawy". choinek bogato lub skromnie ubtai-kańskim "'dzie Burowie stawiah za- wy~h obszarników przez chciwych i chilla mieszkał w Anglii narócl. god· fany? Czyz to mozln·;e, aby bomba. • • ' • tm.~h, czy to w Moskwie., w, Paryżu, 
cięty i J~erac.k-i opór. , głupich fabrykantów. ny szacunku. Ocalił Francję ni~ dla· o większej sile ~~,ącej, niż ta, kt.ó- Am~a~y n1ęzo~e 9tanu utrzy c~y tei w Nowym Jorku, zobaeq na 

A oni wciąż jeszcEe dzielili mię- tego, że mieszkali tam panowie Pe- ra zburzyła. ~Jr0Sz1mę, ~olna. była myw;ah me3ednokrotme, ~e ?,rneh ~?,-- własne oczy _ oJmpione ogromną ce. 
Zbrojenia rosły dUej dzy sobą ła.kome kąski, dzielili i w tain Daladier i Bonnet, lecz dlatego, do uspokojenia koiol;olwwk? .czy mun~tyCZlJ-Y --: to ekspans1a R.osJi • n,, po trzykroć drogie _ szczęście. 

Gente-lmeni londyńscy litowali się żaden. sposób nie mogli podzielić. ie ~e Francji żył okryty chwaba na• znajdzie sit w Ameryce ezy też. w Mogliby. fi!ę .Wl~ zastanowić, d!ac~e- życzymy, aby ckog
3 

:taT6'mo wiel-
nad losem młodego Winstona Chur· Kaiser Olitrzył sobie zęby na ~faroklro ród aanldulotów i Komuay. • Europie choćby jOOD.a matka, ktora go na sw~e JCl8t ty~a komunistów: kieco wiekll, jak i draga małycla, he 
chilla, który dostał si~ do niewoli i spozierał chciwie na Ukrainę. Wa-· • • • • li kołysząc do sna !łWe dziecko, powie: W ro<.i1!'1ałtych kra . .iach mogt ci tr01Jkich jeszc:ae dlieci była jak nai• 
Burów. Gentlemeni uczcili Nowy Rok szyngton zagarniał w r~e Amerykę Nikt l DIC Die oca „śpij spokojnie, moje maleństwo, a~etykanscy 1ntiow111. atanu. 1!Y- łatw\e}a&. 
nounnn „nrnnlazki'"'n·. wtr„cili do oho· Łacińską. Franciszek Józef sr.ezegól- kapitalizmu , przecie-i:: :istnieje n.owa IMrmbal" naJQC 200 czyt.ei 2 t}ra1qee &Zplepodgow, ;;,;.;;.;;;:.;;;;;;;. _________ ~ „„ ..... „~- ~· „ . ·1 ł bi'• 0~-·„ Wybuchła ale Jlie 1....i- to lucbie, któny zi... N . . ZÓW' koncentracyjnych żony l chieci me. uml °":~ •. SO .„ k.uum„„. ··-•te ...... Ocalił St. Zjednoczone nie dlatego, ł.e • L--~ uvuę e 
B • • wo1na tur"":"o-w 08 a,, a WJU"O ~ ..., mieszkał tam człowiel,c, kt6:ry z góry 800 milioDÓW ludzi .,._ lajl) pogląd1 p. Ttuma.na. !eez r" 0 mar.gltłfł$J ~--ro'" 1 Nl:·ehcąc oddać palmy pierwszeń- ni~~ 1.:;- pi~sza wo/u ~a:~al,'S~~ cie.szył się na n1yśl, jak Rosjanie hę- sprawy pokoja :f:Z: ;tr:~:i=.i ;':.::ł:; s ~ -, t 
stwa Anglikom Amerykanie spalili Pozn "'' ~ ugaj W«? n.& t a - aSs dą mordować Niemców, a Niemcy Od dawna zdysta.nsowano joł For· l nie oiDa flek • • wie ny " 
_ dla upamięt~ienia. nowego wieku a wreszcie - wo~ swia: owa. ~ar- Rosjan, le<:Z dla.tego, że )M'ÓCz tego restala. Jeden z największych ame- :, a.zcę, a lir aple aa-

1 
• 

_ kilka 11--si na FilipinaCh: pacyfiko- pana przez. za~rcow ?olśka„ zru;nr człowieka żyły w Ameryce miliony n·kańskich mężów stanu, p. Hcffman, b 
wali ludność Filipin. która urz11dziła ":ana ~~!gia idFI ra~ołJda, tktore~staszy prostych, uczciwych ludzi. powiedział niedawno: „Może wH t.o J•U 1•1e~ł SZ . . h • • ·a.- się goscincem a z ac wa, Mra • 'edli • to 1. . . .:i • • 1 -...-_...,_ · 

1
• „ • za .Wiek XX powstanie, rue c cąc zroznm1ec, J • r b"t Verdun zbroczone krwią 'Vraz ze sprawi wym1 ura wal :.uz1w1, a e ~„.,,,„wa nO!!l s" - ~ 

ki to dla nii;J ,w.el.ki zas.zrzyt ~ostac _ nvajs~:Śntegi na ;boczaeh Karpat, &ię niel"prawiedliwi: Cc?ż .zrobili naz~- miarf'm 1..dobycia Stanów Zjednoczo- przejdzie do hhtorlł 
się Pl>«! buciska wspaniałomyslnych ~os~iłiooów zmarnowanych istniełt jutrz P!> uratowani~ sWJat.~ pano~1e nych". Nie wiem, cz~· 11łowa te 'WY· jako wiek komaai2;111a Paryska kole.j pod:r.iemne, t. 
yankesow. 1 d k' 1 i k to 7.J>OCZ li on· uo· Churclnll, Truman 1 Dalad1et? Za- wołały zdziwienie audytorium;. w zw. metro, obt'hodzić bt::dzie z Chin napływały niepokojące wia· lt z !c ~-- a 

0 
ro. ę 1 

czfli myśleć o tym, w jaki :>posól! ka:i.rlyni razie prasa nie 1>0dała zad· Kto oka:r.ał sif patTil)łł chiii1łłdm? wkrótce 50-lecie swego istnie-
clomości: drapieżcy pod~elili ogrom- wyl\ty'~-: nie traciłi~my czasu na ukła mofoit u_nie~!wlć tyrłl! . którzy kh nYeh informacji o 7:Woł1miu konsJ· Czy przyjaciele Czanir-Kai-Szeka, o nia W związku z tą rocznicą 
ny kraj na ster~ wpływm~. l:ud. po· danie ,,;wt> 0 kalcmtlarzn; inne mam:v uratowali •. Nie n?oga zy_l" w w:.1rm.1· lii1m psr1·hintrów. któ1'y<'h i>Jll'zedajności piszą obecaw rada miej ska Paryża zai>owi'!!-
wstał 1 powstanie to, 7.~ane " hl}'t~ t oski Pie~wszv rok prawdziwie no- kaeh 11okuJu. znow snuią niarzenrn Senator Thonrns (ten ~a1n, który w;;zystkie ~azety ame1ykańskle, czy działa w swoim czasie - m·u-
rii pod nazn_ą •• powstarua ~okserow • "~ego· w:eku. ·n:vvwamy skromnie o "llra.:r.liwej wojnie. uspohlja matki bombami), zmienia· też komuniiici chil1.<1cy, którzy 30 lft cl1omienie nowej linii Jh)dziem· 
r~zpoczęło inę w 1?rzede~ndm. 1!1°"~go ajedemnast,ym rokiem XX ;,tuleei~. Fnmc,uski oi·gau półoficjalny „~fon j11-c ni r,co gorączkowP mr.jaczt>ni~ p, z rzędu bronili sw~j ziemi przed Ja- nej. k~óra połączyłaby robotni-
w1eku. Uyplomac1 P~"0'' n 211dłro .o- Pocz<>wszy od tei•o dnia j»-;jpun~·t··o de" zamie-.~cil l g'l'U<lnii.t artyKuł pa- Hoffm:urn, zwr(•(• ił uw:,~ę na mną pończykumi, Amt11-ykanami, Anglika- cze d zielnire Piffyża z jeg\l cen n·a na te1nat w,.;polncgo z a wie- '• · ' ' d · • · " " I ·b kl' I \ ' !ll C7.".~_ l: ~_,,,„1 ~_ - ,,1 ', •• •1, ,,-"1·,1z,e• •• - J?·,111 ·•,1'~·k'1 mn· i11i "? Gdzie mtleżJ.' szukać patriotów tmm. Ta 110w:, lini:i rną mie>C: w.a 1 .. · . , . _el~ świat rozbił się na wie 1·zę;ir1: na na ::it•n·m1t-m: 1_1,~1 er~l! . w - ? '. . ~- - <' ' ' · - " •' 
nia_ pow~~m,i. ~a sta~~~isl~ n~~zt • ~'l'liat pieniądz,, i n~. świat pr;i.:_v. czytan;y: ,„J..;lnteJe roin1<·:1 ,m1~dz1 ie . 7a~arnąl- Afryk{•", Stan umyslo- francuskich? Czy wfo·ód koma•1t- zaledv.ie 3 km. długo.ki i budo 
n(go dm\Odey. ek~pe~YCJ} ka ,Y CY u„iłowali zdlawic repnbl1kę- ra- pc,;;ynu ... tam1_ a dcf~ł~,;łam1. l ~„ym1- wy ministra .Johnsona l'Ó'ntież budzi stów. któ1-zy hohnkl's~o wa~·~~?li w j wę je,1 rozpoe;zęto już w r . 19.18. 
powani? feld1?·~r„~ł~'l \ a~derse~. 0 

dziecka. 8zli na ,\foskwę z pcH- &ci, do ktorJ t·h ~1f „am 1,al1aam, µ~ważni' obawy. Tak np, u"wiadc_z;:l oddziałach partyzanl'J.m·h, w:<rod to. , Nadiieje ludnofoi Pa•·_vża zos 
do kon1ecznosc1 usm1erł.t•n1a Chi~ zg~ nocy ·i południa, ze wschodu l , mówią: ,, Ws;:y"ł ko idzie cora;,, ~o- on: „'!\' a pad na .\ meryk~ na-;ląp1 o \'.arzyszy Gahri>'la Pel'i i Daniella. Ca _ tał:\r ieanak sre:dze :i:awledzic1ne. 
d7.ali się W:'>ZY~~:y: ~ruscy _iunk~zRy_ 0~ I z::ehodu. J>rzymie_rająca głode1r., ;,hro ; rzej, Pia~ , 'ra~ ... ha.lla zo~fał pn1wie i:zwartej rano''. St'1Hltt'r Whiley cit·r· ,-;anova, 'czy też w p r;r,edpokcojaC'h am- ' D};rekcja metro ogłosila. że ze 
francusc~ radyk;lloWJe, Mikoła.J ~a- czona krwią, Ro~j :-J oparła ,;if zwy- o że i·nłkow1mt- ~hk w1dc;~ an~, pakt a.t· 11i Il<\ mani~ p1·zt>,~] ~dowcz:1. Choroba ba.sady amel'rlrnr'1 · ~: i<>j, które wycie- względu na zl~· stan taboru, 
mano~v ~ łoit~ynscy g_en~.l~~u·ni, ~ , cięsko atakom. Jn«pirator Wyf>ra•vy, Janlycki straci! w w1elk1m stopnrn it" 'O poczvnHa iui takie po>'lępy, że r4ją na wpół vichyści - na wpół pap i- '\n <1k wogonóy„ i t . p. uie ma 
muraie 1 bU'i~nessm_en~ ~hl~ago';':-C~: Winston Clnm:hill tym ral'.em nie do- na znaczeniu. ,\n~lia je-.t w rozpa~z: ;10~11agał ~iE;" p;·ze nie~i<'nia ~iPdzih:; :ki, lond~·ńsc~· w}·,·zP.kiwiu:ze i utrzy- mowv o otwarciu nowe.} linii w 
Ws~y~cy om mogh s~ę JC~Z?Z? ZJ11 btał się do niewoli: przezornit> pnzo· th> ej "I) ttrncji. Kontynent e~roppjs~1 rzadu St:rnów Z ieclnoczonych do sta- mankow1e Waszyngtonu? Kto wal-

1 

dzie1~ . 1ubileuszu. Na wyprodu-
n?czyc ~la. p1:o~va?zem~, '\0 Jny. . ! stał w Lonrlynie. n.ie je!-il idolny do z..organizow~1ua Je 'pędz,~eeg·o poci::i,iru, z kló-l'ego l"Zą.d czyt o woh~?ść Włoch, C7:Y towarzy- kow~mie nowych wagonów po-
n!e ~11ogh s1~ Jtl:G ZJedno..,zy.c bdlałos11!:: A 'V l'flalu d"plomaci kłórnc się sweg'? iyda. l:-\enatorzy ameryl,an~cy mógłby kiel'ownć krajem za pomoc:~ sze Gramo;c1 ~1fo•. ~zy t~ll panowie, trz~ba bE:dzie_3 - 4 lat - i t<'· 
mec1a poko3u, 'V Hudze ze ra a Sl\; '!' . e . . . -' . ' . , · , zdmlllew:ij:t nas 5 ,, ą lekkomyślno.. tc>lewhJi. ;\"iedawno ;r,wiedził Amc:· k~órzy spędzili zyc1e_ nnędzy ~oni~- oczywiście, pod warunkiem, ~ż 
konferencja mi~dzynar.odowa;. _Dyplo- z8atw~~ęcŚe'- ~zi~1;:1 -~~:~c~i' s~~~ J~\~-~~ śr.ią; zbliża „ię ~\,·ialowy kryiys gn- rykę pi·ze<l»tawiril'l Francji w konn-1s3onałam1 Watykanu 1 alkowami Kw1- r zad udzieli . p,~1·:vżowi niezbęd-
maci perorowali o komeczno~c1 ogi-a- . aiy :V1~ z~ J. M , • , ~ "·. 8 odarcz .„. s.ii sztabu w.oj r;.kowego ONZ. generał I'ynału? nych kredytów. 
niczenia zbroje!1. Poprzestano na roz- mehi~zln~ 1 _bezmyslne b~ło .to ~y.~,c. J> ) Lecz pro - amerykańskie rzą 
mowach - zbrojenia rosły w dal· Lu~z1e. JHekn!?dza . star~h slę :ag~~~ b d Ch ' k • dy Francji mało ::ii~ h:osz!!zą o ciągu szyc mepo OJ wyciem )3ZZU, rzę l c ł k . y O'•rans 1ego potrzeby stolicy i w c:iąg'U osta-sz~:tat. pi~niądza wydawał się nie- się w konwulsyjnych drgawkach w z O 11 - O W Ie a11 •• - . tnieh dw6ch lat 1·ządowe wła-
zachwiany. Co prawda. od czasu do takt fokstrota. h dze nadzorcze dvrokl·otnie od-
czasu na' ulicach miast fra';lcuskich Naród radziecki ocalił i ich opiekun ks. Oponowiez na ławie oskar.ŻOD)'C tnówiły zauądowi m. Paryża ze 
szyby drżały od dźwięków ~!ięd.zyna.- ludzkość zwclenia na emisję poeyczki 
rod6wki i od salw wystrzałow pacy• Wczoraj w Woj!:kowym Sądzie Re- 1 Górski. Lupem bandytów padły ~ilio mówił w swym J?fzemówien_i~ pro~u· mieji;kiej. To lekceważenie po-
fikatorów. Ale francuski bourgeo1s Usiłowali się aapomnieć - wiek Jonowym w Łodzi zakof1czyla się nowi' sumy zrabowane w postaci to· ia.!or -:W-- ol~rzyi:i1a_ wlększosc pod:1e· trzeb ludności parumilionowe . wiedział, że w rzą.dzie zas~ada. ~bo'~ zapowiadał się zgoła nie taki, jakim rozprawa przeciwko księdzu Wada- warów i pieniędzy. mia 111awmła się 1 otr?.ymała p~ac~. go miasta jest tym bard7Jej zna 

socjalisty" Millcranda · ro\vnrnz 1 chcieli go widzieć Jo.;eph Chamher· wowi Oponowiczowi, proboszczowi Władysław Bochniak, 1 nast\amy z Pozo~tała jednak. je~z~e pewna !1".sć mienne, że jeclnocześnie rząa 
generał Galiffet, który ut~pił Pary. la~roiJ.;.obt~'~l;~~połJie~~ryg~~~rdow ali parafii Wągc:-:ew w powiecie Sieradz- kolcl o~knrżony, brnl udzial w J..iB.:u skr1a1n~d~. re~~]1?!11t~':· ~E:!~Jii; francuski trwoni setki miJiar-
ska Komunę w morzu krwi. Francu- " •• kim, on:: pri eciwko IO w spół oska r· 11apdrlach, tlostarnal bandzie scbro· cyc 1 „ wo.i ioz OJn c ·:Y' • dów franków na „realizację' 
ski bourgeois czuł j~szcz? ~rwały Polakóiv. Polacy przed~ię-brnli wy- żony,u, kt{mv bvli członkdmi tcrrorv nienia i wyżywieniu , r.rosede!.. k . „ kl . planu Marshalla, zbrojenia J 
grunt pod nogami. _l\Iogł Sl\!, 3eszc_11e prawy :n.a Litwę. Wlo!i.i zagamiali Rtyc-zno . rabunkowej band~· Murata, o i·stnienill bandv o tym gdzie Rowruez lrea. CYJna cz~~c .. erud Dl': prowadzenie „brudnej wojny" • k ł ko\"e kt0te ska- Finmę. Rumuni i Czesi \\dziernli ~ię · 1 . 1 1. - , , B ,1 , · _ . • • . , zdecydowa a się na ze1sc1e z rogi oburzac na o a W<>JS ' ' . • ., na Węgry. Grecy bili się z Turkami. oraz uc z_ic al WJ p~mocy" ~n F 1 (ina przebywała i jakich czynow się zbrodni i rzestępslw. w Indochinach. 
zaly niewintnegok_p,reyfu,~~y·c~~0j~łib~ Francuzi m~1nierzałi bunt.y Marokań- łt:J;'d''"k0:wah na 1

1erenkiP; '~ 0J~wodzila'~\' dopuszczała, wiedzieli: ks. Opono- Nadal je~zcze sa tam księża, którzy Wobec takich „zmartwieli" 
brawo poe om '"orzy ·• , czyków. Japonia napadła na Chiny. 0 

.
7 iegu, wro~ aws ie~o 1 

P?Z
1 

- wicz, jego qosnoclyni - Bronisława ws ół racu·a z ·bandami. Bandvci pp. Mochów, Schumanów, Ma-
opiewali „nie.porządki": wierzy~ bo• Wfo.;i truli ipi"rytem pasteriy nbif'yń- skl!l.go. ..:ipadah -na bezbronną _ , lud- Mazurnk, Alt-ksaudra Balcerzak, Kry- J c~odz-•. / do nich uzyskują meli· yerów i im podobnych trudno 
wiem, że wprowadzone przezeu _po- -•,1"ch. ·1·~~ .. v lata z rzędu . atakowali nosc, na ;erlnostk1 Wojsku Polsk1ego, styna 8dlceuak l\laria Ubych Jani· P- ;Y . ··r:. hl ' ł . ńst;,o i i'stotnie, myśleć o ,,drobiaz-rzadki sa wieczne. Co prawda Lieb· ""-' "' funkcjonariuszy władz b~·;;:piecze11- n~ - o·"rzarek,i Stefail Owczar~k Zu· 11Y

1
• zy\~uos • h „ogos a

1
wie. k • · ·1· • • l" H1's··z11anię interwenci wł~k()-oiemil'c- · · 1 · ~ " · · · - wy 1ar zeme c o.: prze ewa1a rew gach" w rodza3·u np. zapewnie-knecht i Bebel mówi I o wzrosc1e 1ez· - sl.Wd rahujac mienie pans wowe 1 liii'Ji' oni· J'odnak inzed władzami wia· . .- · 

1 
'. b b h 

1 
d ·. dd l · l demo cy , ' - . mewmnyc 1 1 ez ronnyc u z1. nia ludności stolicy 'VYgodnej by głosów, o anyc 

1 
na .

60
rJa; „ - · • _P1

' wutn• , _ . . . , . <101111' sobw .takty, pozosld_J ąc w sta- _Band tom jeilnak - mówił dalej i etosunl<owo taniej komunika-kI·atów. Ale l:a:f.<ly .;zanuJący s_1ę bur.'- Ludzie pieniądza nie udawali .iur; Jan Cbowanskl - qłownv osi-;arzo i~-m konl"kt'le 
7 

lrnndy tami Kr~ styua Y „ ł 
l d kt ·1· · i· \" k 190() 1 ·" · 1 , · · 1 , " , · · ' p1·oktll"'t-~r - me pomog a pomoc U· cJ"' m1·„3-sk;~j W ;.,.raJ'ach zmar-gei· był przekonany,_ że u zie" - O· woh1omys 1c1e i. ·• ro -u rnog' 1 nv - to bo9acz w1e1ski. w asc1c1e Balcerzak dos t c;rczała im melrvk nu _ _ " v k 

0 
. Wł . • - ·· .... · •• 

L bk ht Be b. · · c 1oz,„011·c· na obt11·zc - ' · lOO· · - „ siiod·irst• ·a . . dzielona przez s. ponowicza. a shałlizowanuch hiera,rchia pań· rzy głosowali na le ~me a l . • so ie 0111 Jesz ze I ' ' • - p1uv.ic 111orgo\. eqo go ' ,v , fałszvwe n~'Wl'•ka nzvskuJUC mi>· . b . . t l"k 'd ł J 

bla, pójdą bez szemrama na _woJnę! nie z tytułu niespi-a'\\'iedliwego wy- pcdohnie oskarlo:ia · Ubycłl i oskar· t;\·ki ' te ::id j~~iedzu Oponciwic:r.a' A kie ~ze d ezp1~cz~ns ~~ Ztl liw1 .o~~l stwowych spriiw i zamierzef, 
a.by walczyć za sprawę ka1zera 1 l'Oku ,,·obe<: jednego niewinnego czlo- fony Pas. Aleksandra Balcerzak d).' s~m 

1 
znaiażłd sie nd teren.ie. woje· an ęd, ~1J1ęc1 ! : :wn1ez zos a ci, · ~ je~t - jak wiadomo - od-vró 

d d a · k '" k 19"- b1'li 3'u·~ l>1'awo · d k'IJ· ·k · r h t m · ' ' · • · · . 1zy u :>:ie ii i 1e1 pomocy. eona do !!_ Ót"'• nogami: najplt>:w Kruppa. Co prawda, o czasu o c~ : wie ·a. n ro u „„ ~ 1e ?a ~ ~ ,u os arzon~ c . '!' Y J>~O wództwa wrorJawskiego, pos,łuq1wała Prokurator domagał si~ dla Cho- · · "' 
su wybuchały w Amer;y-ee str;a1k1. mordercom Retek tysięcy niewinnych .._esw kobiet - to i:>rzedwoienna wła- •it; fał~zywvmi dokumentami na nP- • k" ka ' mlerci dla J>asia -armaty, tanki, „brudne wcij· 
śmiałkowie protestowali przeciwko ludzi. We Włoszech rządził zarozu· ścicielk.1 sklepu, do chwili aresztowa ;wi~l·o T~r~sv Pietrzak Dokumentów wans tego 

1
- ry s . . '. dl k ny'" kolonialne, i wysckie kosz-

T to • St · ł łu · R ·szy ocl ole . „ k ~ , p h <l · a dz1'nv " ' · · · . . : . . . - bezterm nowego w1ęz1enia, a s. ty amerykań«kieJ opieki" a świeżo upieczonemu " ru~ w~ a: mia y g piec. ozpoczą" - .11a up,o~a. oc o ~1 on z ro , . , lnh dostarczy ł 1e1 rowrnez ks1adz O . i Ma c"nkowskiego po ' - ., - • }owemu" ale businessmem wierzyli ju rycynowego, szybko doszedł do ga- osl·iwiunvch bandytow B<ntohkow. 0 . ponowic1a r l B 
1 

dopiero później - gdzieś na 
' d ' • · ł · k któ zo·"' t1·u3'ących. Demokraci londvńsc" o·,·,~a lat" temu zostali oni przez Re- p~nowtC'l - . , . 15 lat więzienia, _dla. K_rystvny a ce· szarym kohcu, potl'zeby ludnoś świecie w 01ary l w cz owie a, • " J ' " K I d W ł O o 1 c: mimo k 12 l dl ozosta · • h d I • · • • zawarli z tym l<rwawym błaznem 1011owv Sad vVojskowv skazani n<1 R ą z, ·ac a~ pon ' ' J z, _ . ' rza · - . at więnenia, a ~ . · . - ci, t. j. oświata, 7.drowotność p'.1 

ry miał tyc_ o arowTna3ręc:la~ ,,umowę ."t>nt.lemai1o;ką". W Nie_m- kary dłuqÓletniego więzienia za na· żc.· osobi8C'ie udzrnln w ni!.pad.11 h me łych oskarzonych - 'kary więziem;;. bliczna. pomoc ~ocjalna, komu 
w przewodniczącego " rus 

11 
• czech do~zedł do władzy nłow1ek, 1<1 d I.error stvczno· rnbunlrnwf'. lnał, porltrz}:m •wal J~cłnc1k w b,\mly- ot1 l do 7 lat. . . nikacja, trnnsport i t . cl. 

wego", mr. Johna Pierpont'a l'tfor· którego nie można nazwać inaczej, I J: 1 Ch'lw~l'1ski - qłó11ny oskar;i:c,. ft,ch ich chęe mordu i ra)JUnku l ·dt1· Wina •.Jskar1.onych udowodniona W tej walce z logiką i zdro-
gana. ł , . 3"ak opętanym. 'Vypiastowałi y:o 11ie· ny 'wraz z Edwarifom ' Pa8iem i l. ł . howi~m i,m. ;.ch.roni<~ni fj !1111lc.>:ils . została całkowic_ie :v świet~e przewo. ,, '.".''nl ."ozsądkit>m !Jl!nist rowie ·wszystkie te widma przesz 

0~~i: h Ech 'd d 'ID Marcinkowskim . pełrJli f'C·$f'lf111 , 1.y wJł - !Ch 1 wydawał ?tl iw· ~m sądoweqo cl:mtk1 zernaniom naocz „ • 
cefiarze i handlarze bydłem, bankte- czoło" ieie przt"~yl"lowcy , ru rsey. f vk ~ ~ ., ' b '6v" ft dywer ..... J-neJ· śreclnit: twl'm oi;k, Ba le erzak llH1tryk1, nych świadków ich bestialskich czy- franr.uscy nie są bynajmniej r~y 1· kolonizatorzy, sędziwa l;rólow:l Rozpoczął od st03ow, na ktory<'h pło- nn CJe " o J • c~ ~, - 1 · l b I l k . . anie , ó W k , · t tru WY.l~lkiem: tak slilm'> dzieje si~ " k ł k • 'k" k , 1 na komo-- Bałt k" i dokonali z bronią w ręku ktore u ntw1a y one y om u ~yw_ n w. szyscy os ·arzem, w os a m ł Wiktoria i młody król bawełny, n:wa nę Y ·s1ąz i, s onczy . - ,,k 2YO ap- do' w Z rąk bandy poległ ię prze<! karząc<! rE'.ką spraw1edllwo- słowie wyrazilł skruchę i nie wyłą· w Anglii, w · Belgii. we W o-łta Abd 1 H 'd • fabrykant rach gazowych Oświęcimia. Zarówno o n Ci • ak eh · ogóle "'szędzie gd...:e wy su n u ami 

1 
, • , wo;jt w Klonowl.e „. powi"ecle 51·eradz ści. Vlf len sposob pochwalał on ty_ cza1·ąc księdza Oponowicza, prosili o sz,,i l w „ • ~· • · • h t Schneider angielscy apostołowie humanitaryz.. ·~ b t ęła stopa trumanowskie"o stlllierc1onosnye arma - • ' mu, jak i franc11Sey radykałowie da~ kim, Władysław Grza11.ka - funkcjo- t1~rror!-1 ,_ rl~k~n_y"'.ane na bez ronnoJ łagodny wymiar kary. ksoannkwi'"ładora. B. D .• „ 

francuscy rentierzy i marszałkowie rz"łi szczególnymi względami obł4- nariusz MO, Kazimierz Okrasa, Sta- lttdnose;1.wi~j:.k1eJ. • ~ytok ogłoszony będlie w sobo~ ,_ " 
szlachty w guberniac~ rosyj~ich, _, S„d„-1·1; z·e t- •- t n1'•law Głowacki, Wacław Feliks - Dz.1ęki ustawie o a.muesbli. dDM 1 b„ • aodz. ~ .... ____________ ~ moraliści z domów publicZDfch 1 ęo- kane.l[o mordercf. „ u ..... .„. ..- v • 



DEMOKRACJA WE ' ·lłĄTRZPARTYJiAi 1 . 
zaostrza ezujnojć ~klasową 

Zebranie wyborcze musi być solidnie przygotowane 
Od dwópi tygodni odbywają się wybory do władz partyjnych w łódz· 

kicll organizacjach podstawowych i oddziaławych. 
Wybo~y te, w myśl uch~al Ili Plenum i Biura Organizacyjnego KC, 

odbywac się winny w mysl zasad demokracji wewnątrz-partyjnej. W wie· 
la organizacjach zasady te są przestrzegane w całej rozciągłości. Listy 
kandydatów układa się na zebraniach. Towarzysze - uczestnicy zebra· 
lłl'! wyborczego z uwagą ""ł'słuchują życiorysów, stawiają liczne pytania 
1 eywo OIJlawiają kandydatury. Bez wahaniil odrzuca się kandydatów, 
jełell dysfusja wykazuje, że przeszłość ich nie daje rękojmi, li twardo, 

ni Gumowej Nr ff (Schweikert). Nie I Komitety Dzielnicowe właśnie obec 
zadano ani jednc90 pytania żadnemu nic , na podo:;tawie doświadczeń do
kandydatowi, nie było dyskusji, ani ly chczasowych zebrań wyborczych, 
sprzeciwu. mają szerokie możliwości dobrego 

Towarzysze z tej organizacji wy- przygotowania wyborów w pozosta
kazali całkowity brak troski o odpo· łych organizacjach, w trakcie któ
wiedni dobór członków do kierownic· rych towarzysze śmiało i z całą wni
twa party jnego. kliwością będą mogli rozpatrzyć kan

uporayJVie wal<;eyć bęllłą o pełną realizację Unit Partii. 

,,Nie dopuszczać do instancji nia ujawnili, że jeden z nich był 
partyjpych na wszystkich szcze- wmieszany w jakąś kradzież, drugi 
blach, ani jako delegatów na jest notorycznym pijakiem. W trze
konferencje tych członków orga- cim wypadku okazało się, że kandy
nlzacjl partyjnych, których prze- datka nie wywiązała się z obow1ąz
s-złość polityczna nie kwalifikuje ków partyjnych agitatora. Wszyscy 
do udziałlJ we władzach partyj- wymienieni zostali skreśleni z listy 
nycb (na przykład: byłych człon- kandydiltów większością głosów. 

Na zebraniu podstawowej organi
zacji ' partyjnej przy Państwowych Za 
kładach Przyborów Tkackich padły 
głosy, że „nie trzeba wybierać nowej 
egzeku1ywy'", „nie trzeba wyborów". 
Jednakże na tym samym zebraniu 
podczas dyskusji nad kandydaturami 
ujawniono i wyeliminowano z władi 
kilku nieodpowiednich towarzyszy. 

ków wrogich organizacji politycz Na uwagę zasługuje fakt wzrostu 
nych: BBWR, OZON, ND, ONR, aktywności politycznej w wielu orga • 
aktywistów ZZZ, sjonistów, hmk- nizacjach, wyrazem czego jest m. in. 
cjonariuszy burżuazyj11-ego apa· ożywiona dyskusja. Na zebraniu od
ratu ucisku, a więc policjantów, c;zialowej organizacji przy Miejsk im 
proku1atorów, związa.nych z sa• Przedsiębiorstwie Budowlanym, spo
nacją zawodowych oficerów, po- sród 110 obecnych w dyskusji brał/) 
litycznej i wywiadowczej kadry udział 25 towarzyszy. Przykładów po 
AK, oficerów i podoficerow ar- clc-bnych można podać wiele. Nalezy 
mii Andersa, któr;iy byli związa- stwierdzić, że stosowanie demokracji 
ni z obo:i;em londyńskim itp.)". wewnątrz-partyjnej przy wyb orach 

Pnykladów podobnych można by 
przytoczyć jes7'.cze wiele. Wska
zują one na konieczność rzetel
nego przygotowania zebrań wy-

dydatury do przyszłych władz par· 
tyjnych. 

Bardzo ważne znaczenie zarów
no dla frekwencji, j.ak i przebie
gu dyskusji będzie miało przygo· 
towanle do tego zebrania ws.i;vst
klch członków danej organhacji 
partyjnej na kilka dni przed w y 
borami. Członkowie Partii mają 
wówczas czas, aby dobrze przy
gotować się do dyskusji i do lak 
ważnego aktu partyjnego, jakim 
są niewątpliwie wybory nowych 
władz partyjnych. 

go Planu. 

Str. 3 

l~,JWl.~,J;C'·~~-------------------------------------------: 

IDI dalej las ••• 
Ko11trola „prau:om.yśłlw.ici", 1,.-rórej niechlubny przykład dajtJ 

dzi.~ Stooy Z jednoczone, zakorzenia się coraz bardziej w marshaltizowa• 
r.ych krajach Zachodniej Emopy. Oto wymowna ilustracja: 

Jak donosi holendershi dziemiifc „De W aarheed" (,,Prawda"), tv ko
szarach jednego ;:; pułków artyleńi przeprowadzono skrupulatną rewizję w 
pos.."'llkiwarłiu „zakazane]"" literatury. Przes::ukano odzież i pościel :fol• 
nierzy, a u jednego z nich znaleziono tom powieści znanego - dawno 
już nieżyjącego - pisarza francuskiego, Emila Zoli. Książkę tę skon· 
fiskooxmo, a „przestępca" uknran.y został w drodze dyscyplinarnej, ponie
~ - według opinii doicódcy pułku - „czytanie dzieł Emila Zoli je$t 
szkodliwe dla i;ołnier:r;y liol1mdersldch". 

Dlaczego to twierdzenie miało by być prawdą, Bóg raczy wiedziee. 
Zola nie interesował się specjalnie kotonialnymi wyprau-ami europejskich 
imperialistów i nie uprtudal w su;ych książkach propagandy a11tywojem1ej. 

Ale hole11der.~kim. stróżom „prawomyślriośd" chodzi w danym razie 
o ctM mnego. Uu:q.żają oni. i;e dla żobrier:::.y. u:ysylonych do wall.·i z wv
zwnleric:::.ym rucltem w Indonezji, li>'lob,· lepiej czytać „ar„ydziela" ga11,;

sler.~lcie pwirzy amerykwi.•kiclr, 11i: powieści Zoli o tematyce postępolt'o

s11ołecz1tej. SZ1nirorcata. hrymi1wlna literatura ameryl.-ariskich wyroił/I i hów 
pióra: ciesz\· .~ii:. jak wiadomo, u:maniem tdród imperiali·.~tyc:im.rch Judo· 
bó.iró1c. j<IF.o =upełriie .. 11ieszkodlitrn". bo nie budzqca absolutnie i•1kic/1; 
,.11it•be;:.piec::mych''. nn>l>nd11ycT1 i rozsqc111ych, myśli. 

7.reszl!J. r.o tu długo gad'lć?„. Jeżeli H' i :sA 11r::ądza się Twloty /Itr 

liq)111' 1111 l1·sir1,1umil' w po~:wlduvmiu d:.ieł f>uszki ru.1. Lwa Tołsto.i<t i i1t-. 
'nyd1 !.:lasy/;,;"' . ros• jsl:ich. <lfoc::ei:ró:i; by w zmar.<lwlli:ouvm Pj Hofo11di i nie 
mimw trv1>ić i 1wnfislwuać Emifo Zoli? ... 

B. D. 
(Z uchwał Biura Organi· pobudza czujność rewolucyjn~i towa
zacyjnego KC PZPR z rzys7y i przyczyni się niew·ątpliwie 
dnia 18 listopada 1949 r. do ulepszenia pracy na wielu odcin-
w sprawie V.'Yborów kc.eh życia partyjnego. 

borczych w tyr.h organ izacjach, 
gdzie w yborów jeszcze nie prze
prnwadzono. Demokracjd we
wnątrz-parlyjna zaostrza czui
ność klasową towarzyszy, przy
o.ynia się do tworzenia mocAcgo 
kierO\\ nictwa w o.·ganizm:Jach 
podstawowych i uddllalowych, 
~d~rown ictwa, składającego się z 
uczciw~·ch i oliarnvch prac:-ownl
ków partyjnych. 

Dobrze przygotowane zebranie 
jest gwarancją, że wybory będą 

przeprowadzone w myśl u~hwał 
III Plenum i Biura Organizacyj-
11~90 KC. Kierownic:lwo, wyło
nicme z takich wyborów, rnpro
wadzi swe zakłady do zwv:;ie
slriej bitwy o realizacjq G-ietnie- 1 

8. B. ----------------------------..... --------------------~ 
·vładz partyjnych-pk t. 3). Niestety, jeszcze nie wszędzie to- . . - --· 

ZYCIORYs· Q~.QQQ~.§~.~.? 
warzysze w pełni realizują Uchwały 

Zgodnie z tym punktem zebrani w Bima Organizacyjnego KC w sprawie 
PZPB Nr 5 odrzucili kandydaturę to· wyborów do władz partyjnych . Są 
warzysza, który przed wojną służył takie organizacje, na których dalej 
w Korpusie Ochrony Pogranicza, a ciążą pozostałości dawnego systemu. 
potem, na sk;utek interwencji kapita- Na wielu zebraniach czynione były 

na otrzymał uprzywilejowaną pracę próby hamowania dyskusji nad kan- Robotni·cy ło' dzcy masowo 
w PMS. dyc';atami. Niektóre zebrania przygo-
Zdjęto z listy kandydatów egzeku- towano źle. Towarzysze nie przetra- . 

studiuią życie czynv JÓZEFA ST ALINA 
tywy jednej z oddz~ałowych organi- wili jeszcze w dostatecznej mierzn Jednym z d.obitnych wyrazów I Naiuceyciela li. Wodiza klasy :robotni-
zacji party jnej w PZPB Nr 17 byłego uchwał m Plenum. uczuć wdzięczn(}Ści d g()ll'ąccgo prv.y- czej. Porui.eważ jednak trudno było 
członka ZZZ, odrzucono w Fabryce Małe organizacje są słabo wiązania społeczeństwa łódzkiego och'alUU uzy>lrnć tak wielką iilość 
Makaronów kandydaturę byłego gra- obsługiwane przez Komitety Dzielni- do Tow~'Sza. Stalina była żywio- egzernpla!rzy życiorysu, postanowio
natowego policjanta Natkowskiego. cowe i dlatego wybory odbyły się łowa chęć gruntownego poz.nania no podlzielić się na grupy i .kolejno 

Towarzysze z Zarządu Nie ruch o· tam częściowo „starym systemem": Jego bogatego i pouczającego Zy- w girupach tych prneprowadzać stu.-
mości Miejskich n ie zatwierdzili kan- nie dyskutowano nad kandydaturami. clorysu. Wi)"Cia.ny w ity~iącach egzem dla. . 
dydatury b. grana towego policjanta, Próby hamowania krytyki i zaciera· p1arzy ŻyeiOil'ys Cęnęrnlistiimusa - Nic chcieliśmy tracić cmsu -
któremu udowodnione także przyna- nia czujności klasowej obserwowali· Stali.mi ll"OzCllwyoony ClOsłał w ciągu tłumaczy ;przev:odn:icz.ąca Ugn K<>-o 
leżność do kierowniczej kadry AK. śmy między innymi na zebraniu od- paru dni Księga.mie nie mogły na- bie;t, tow. Ruta. 

Nafl kandY'!aturami zastanawiano działowej organizacji partyjnej przy dążyć u; rozsyłaniem egrz.ęmplarzy I tu fl.11.0WU pows!Jaba kMres·tiia, 
się poważnie aawet na takich 2ebra- Straźy Miejskiej , na którym komen· tego dzieła do fabr:yik ii dn<&tytucji. gdyż ;kaa;dy z robo~6w chciał 11.a
niadt. ~dzie.• dyskusja była na ogół dant próbował swym autorytetem o· ObeClil!ie liiStnieje .iuż rw Łodzi 400 kó J.ereć do owej pierwsrz.ej grupy stu
słab&, )tk na przykład w Zakładach słaniać kandydaturę towarzysza, któ- lek, wspótn;ie iStudiiującyoh życie li diujących. Wre~ ~ednak pog~ 
„A'Zbesfl'. Nie poddana została tam rego zebl'ani nie uważali za godnego crzyny Wodiża klasy ro'bot.ndJCZej, w 1110 się li. •••• 
pod gło&ewame. tar;idydatwa towa.- kandydątą. Towarzysz ten, ws]cute~ których u~s~icz~ 8.000 os~. War - „3 kwietnia 191'1 r. Sta.lbi z de
rzys18, którem aerł:ac:ono1.a• czQ8ło cmangaiowąrąa się koJl1endanta: Prze':. to ipodkreS11oe,, 1.e wsród tud1u1ąc~ legacją r obotników wit:i na. dwar
przydsadd do pracy w stanie nietr:ze- sr.edł ~rawdzie na listę kandyda- .bardrl.o ~~vazn:Y od~tek tanow1ą cu Finlandzkim w Piotrogradzie 
źw,.a i nie ~j:zwe ~~s :q.a,lQżo· t6:w, iilą;e~a ąi:11 z kretesem w wyni· ~Y.1ni, {od 45 do 50 procent). 1Ji>Wra~ją.cego ~ wieloletniego WY• 
ąch nań ~dilń pr<fdb.kcypi eh: lh fajn~?J'O !lt&so\\-ariia 1 tlo w?a<'łi „ • lł ;e „.. gnania Lenina. Odtl(d St'lllin s taJe 

!la zebraniu oddziałowej organłza• partyjnych oczywiście me WSZ{'dł. Kółko, studiujące życiorys T owa- się najbliżs,zym współpracownikiem 
eji ~Poialt.ina ~caFabrycz Nie dyskutowano nad życiorysami ~Stalina. w P ZPJG Nr 8, zor- Le1rina". 
na), '1.ebrąnl. odrzucili kandydaturę kandydatów na zebraniu organizacji gani7,.owala I,iga Kobiet. Właściwie K1lkanaścte osób zgromadzonych 
przedwojennego podoficera :rawodo- podstawowej w „Arkadii". Niedosta- ,trudno użyć tu słowa ,.zorg{lnfaowa- w.okół stohi, słucha w skupieniu 
Wego i syna sklepika~ tec:mie przygotowani do wyborÓ\17 ła", bo\Vlem w gruncie rz.OC.zy kółko tych słów odezytywanych przez tow. 

Towarzysze z organizac ji partyjnej byli również towarzysze z organiza- pow..,,ta.ło samor zutnie. Myśl, muco- Podle \11 ką. S:ioed~ obok iebie ro
„Elektrosanu" odrzqcili aż czterech cji PZPW Nr 40. Dowodziło tego wy· na ina :zebrani·u kola L~gi .Kobiet, botnic:e rz .suche.i tCJykońcr,alni, tow.a
kandyda tów. Żywo omawiano rów- suwanie kandydatów, którzy nie . wy• IPXZY.ięta rz-0stała rz entu.z.i•arzmem za- rzyszlci: Stanisława Wojtczak, Anie
nież sprąwy kandydatur na zebra- wiązują się należycie z pracy partyj- 1równo przez J11łod,zież, jak i star- la Kargfor ii Eugt"ni~ ł'alkow&ka. 
niacb 'niełctóryc}\ małych organizacji, nej i zawodowej. szych, przee partyjniaków, jak i I bezpan:.tyj.ne pęcz:karki Aleksandra 
Jak na przykład na zebraniu w spół- Całkowity brfl'.k 7ainteresowania fy bezparl17jnych. Wałęska i F-rancisU<a Syta, tkaczka 
dzielni "Włólmo'', na którym odrzu- ciorysami wysuniętych kandydalow W ciągu paru dni! zgłosiło · s.ię ldl- Zofia Kubiak 0tr a z inni. 
cono trzy kandydatury. Towarzysze wykazali towarzysze z oddzi ałowej kaset csób, pragnących wziąć udział Wsrz,yscy są do głębi pr.zejęcl nau
zadając illl w sposób umiejętny pyta· organizacji partyjnej przy Wytwór- w studiowaniu życiorysu Wielkiego ką. płynącą z doświadcze!1 i czynów ------------------------------------------------ i TowarzyStZa Stalina. Wyjąt.ki, oma-
Nosi •orespondenc:I labrąc:znl piszą ! wŁające początki współzawodni-

·o·"""""""'w"""""""'"o"""'"'""'c""""""'N"""'"""A"""""''"''""'"'o""'"""'z""'""'"'1""A""'""'"'t"''"" A LN os' c· f!~~i:~:~ :;::s:::~:i: 
aby dorównać towarz:vs= ze 

_ Zwiąrzku Rad~ieckiego - wzdycha 

klubu racjonalizatorów w PZPJG Nr S świetna tkal::zlrn. :Prwdownica pra
cy tow. Zofia Kubiak. 

- Nic martw się . Doró\vnamy, ale 
trzeba na to cza,;u j, wytnv>alości. 
Polska Lud.owa liczy dop iero 5 lat. 
a Związek Radziecki 32. Weź pod 
uwagę, że mamy dl'og~ ułatwioną, 
gdyż możemy korzystać z doświad
czeń narodu, któty znalazł t<iik wiel 
kiego i genialnego Wod!'..a, jakim jes.t 
Towairzysrz Stalin. 

Kił.ka tygodni temu w zakładach 
na&ych, PZPJG nr 8, ipowSitał Klub 
Raejooalii!laioról\". Klub ten Jui od 
pierwszych dni swego istnienia wy
kazał wiele energii i zapału, udzie
lając naszym racjonalizatorom WY· 
datnej pomocy i usuwając wszell\ic 
trudno~ci przy rozpatrywaniu ich 
wniosków. 

Rezultaty pracy klubu ni daly 
długo ezekać na. siebie. Ruch rnc:io· 
nalizat01·ski wzrasta u nas z dnia na 
dzień, Robotnicy, zachęceni uczyn11ą. 
pomocą ae st rony klubu, zaczęli licz
nie :nadsyłać opracowane już wnios~ 
ki, do tej pory często wstydliwie u
krywane oraz pomysły, z. wykona.
niem ktićrych nie m ogli dać sobie sa
mi :rady. 

którego boki otwierają się autom'.1-
tycimie. \V6zek ten przyśpiesza wy
ładunek węgla z wagonów do maga
zynów na naszej bocznicy kolejo,\'ej 
przy ul. Srebrzyńskiej. Za uspra·.v
nienie to ott·zymał tow. Zawiel'a pr~
mie w wysokości 3.000 złoty~h. Ob. 
W1i!enty ·Kaczmarek zmienil przy 
maszyn.ie do mierzenia towarów lo
ż,·sko z żeliwa na żelazne. Łożysko 
z' żelaza nie ulega pęk11ięciom i ma-

szyna prac:uje bez zarzutu. · Pom~·dł 
ten nagrodzono premią. w wysokośt.!i 
3 tysięcy dotych. 

Nie Wl).tpimy, że dzialalno>lć klnbu 
również w nowrm roku, l'Oku planu 
Ci-letniego, p1 zynies ic dahze sukce
sy na odcinku udoskonalenia techni
ki produkcji. 

Stefan Bocheńi.lci 
korespondent fabryczny „Głosu" 

z PZPJG Nr 8 

of.· • ~:· 

W Dyrekcji Okręgnwej Kolei Pań
stwowych przy każdym wydzLaile 

Wróg klasowy wsz~dzie ezyh_. 
Lden1askoUJalis,..v szlcodliwą plotlf.ę 

mies.z.anie :i niezadowolenie wśród 
'kliasy pracującej, ażeby opóźnić na<SJZ 
marsz do Socjailfarnu. 

bi.ur.ze powstało kóiko, studiujące okresie, o kt órym morwa, na ~crenie 
ży(}iorys Towarzysza. Stalina. Zebra ZwiązJrn Radzieckiego li. dziś mam 
nia odbywają ;i;ię diwa :rariy w tygo- możność myskania hiStorycmego 
dn:iu. spojrzenia na pr2eżyte owbiście 

D7.iiś właśnie ;zgromndzill:il się pra- wypadki. 
coW111icy Wyd?.iału Ruohu, Każdy - A dla 1110ó; życiorys <ten jest jak
ma własny eg7..emp1am życiorysu w by elementarzem i wzorem, pzyz.wa
ręku. Za biurkiem, stoi ow. Nowak ·!ającym pewnie kroczyć ku le.ps:i-..ej 
i uważnie, wy.1:aźnie odczy.t;uje dru- przyszłości - ośw.iadcza urz.ędnlcz
gi l"Ofldtziiał. Słuchający śledzą tekst ka Wyd2iiału Ruchu, tow. Lalikow
waok:iem, podkireśla:jąc ołówkiem ska. - Słuchając opisu dtzl.ejów ż~ 
ważruiejsze lldania. cia .Józefa Stailina zamym'am pojmo-

Co pewien czas inast@u.je przer- wać całą Jego wielikość li. ;rozumieć 
wia IL prel-ege?llf; wyjaśnia mniej zro- Jego rzasługi d!1a. naszego narodu. 
zumiam zdania i OiP:i;;y. On wskazuje w1laśc1iiwą drogę, dzięki 

- Dla l1mlie wseystko tł:o jest szaie ~tieJnu !Zdołaliśmy uzyskać takie o
gó]nie ci~we il b1iskii.e, ....,. odzyW<i sią~nięcia, jakimi dziś już poszczy. 
się jeden ze 6łuc:hamy, tow. Piątk~ cić się może !Polsffm. Utdowa. 
ski ..- prrz;ebywałem bowiem w tym 1 B . -Difzew. 

46 gminnych Spółdzielni ZSCh 
otrzymało nagrody · 

za współzawodnicłwo w skupie zboża 
W tych dnfach Centrala R olni 

cza, Oddział w Łodzi, dokonała 
podsumowania wyn:ików przedo
statniego !etapu· współzawodnic
twa w skupie zboża pomiędzy po
szczególnymi Gminnymi Spółdziel 
niami „Samopomocy Chłopskiej" 
oraz pomi~dzy referatami zbożo
wymi Powiatowych Związków 
Gminnych Spółdzieln1 SCh. 

W przedostatnim etapie współ
zawodnictwa brało udział ogółem 
136 zespołów punktów skup..11 
przy Gminnych Spółdzielniach „Sa 
mopomocy Chłopskiej" oraz 13 re
feratów zbożowych w PZGS-ach .. 
Za najlcp.sz~ wyniki w sprawnej 
organi?,acji punktów skupu z bo
ża, zakupywanie ziarna najwyż-

szej jakości oraz za wzorowe wy 
konywanie i przeprowadzanie pla 
nów nagrodzono premiam i 46 
Gminnych Spółdzielni. Trzy na· 
grody pieniężne przeznaczono dla 
i·eferatów zbC>żowych w PZGS-ach. 

Na pierwsze mie jsce w PZGS· 
~eh wysunęło się Radomsko, spo
śród zaś Gminnych Spółdzielni naj 
lepiej spisały się Kłomnice (po· 
wiat radomszczański, punkt s kupu 
PZGS-u w Skierniewicach oraz 
Gminna Spółdzielnia w Krzyżano 
wie (powiat kutnowski). 

Wszystkie wyrozmonc s pól 
dzic1nie otrzymały ńagroc;ly na 
łączną sumę 948 tysięcy zł. 

'1'). 

~.„~ Na l'1ttJNe11:. 
'WSPOl.'lAW.OD.NICTWA Pl/J\CV 

Praca - najlepszym hołdem 

• 

.Już w o&tatnieh mieidąca.ch ubieg
łego roku wprowadzono w życie wie
le nowych pomysłów, które przYJ!io
są D"111 znaczne korzyści. A oto nie
które z llliich: tow . Zygmunt Wincek 
połączył pompy wodne, pracujące 11a 

zbiorniku Nr I w ten sposób, aby 
mogły zasilać jednocześnie dwa ~bior 
niki. Zastosowanie t ego pomyshl oka.
zało się w praktyce bardzo korzyst
ne, gdyż pozwala uniknąć postojów 
z brąku wody. Za pomysł swój tow. 
Wincek otrzymał premię w wysoko
ści 20.000 ?.:łotych. Tow. Wacław Za
wier!i, kierownik naszych magazy. 
nów, sporządził wózek na szynach, 

Niedawno w PZPB Nr 8 rozeszła jednopiętTorwą willę, zgodnie stwier 
stlę plotka o a.7..ekomo e.łych warun- dziliśmy, że warunki klimatyczne 
kach, w jakicll mają rmajdować się dla zagrożonych gruźlicą naszych 
dzieci naszych pracowników, prze- dzieci są tu wymarrwne. 

bywające w prewentorium Konra- !Później . stwlerd'l.!Jtiśmy również, 
dówka w Młodzi~yrue, pow. So- .iż :wyżyw.lenie' oraz opieka są tu nie 

PrzewodniCzący Rady Zakładowej I - Najłepiej :popisała się ob. w a
PZPB Nr 1'7. tow. Fesser, przegląda len.t vna Dobiesz - ośwhdcza tow 

drze· wła~ listę, podającą. kitóra z przą _ ~ . . c. • • • 
F. An Jewsk a dek wykonała największy procent Fesser pokae;uJąc nam na wykazie 

chaczew. naganne. 

Nieziwłocznie udlała się tam dele- Dzieci rzastałyśmy w jada1ni ;:prey 
gacja maitek z naSiZych rwkładów, obiedzlie . Schludna ich Qd.zież o;raz 
ażeby naoc:z.nie zbadać stan rzeczy wzorowa czys1ość pomies.zcu..eń roz-
na miej cu. wiały jaddekolwk k podejrzen.'i•a. 

Kiedy iza !OO!krętem drogi. wiodą- Obiad był smac'Lny i ipożywny. 

ce.i do prewentorium, ujrzeliśmy iDzieciorn jest tak dobrze. że nie 
piękną, otoczoną ·g1astymi lasami chcą powracać do domów. 

Dzieci wiejskie 
Rozsiewanje oszczerczych plotc•k 

które z początku skłoniły niektó
rych r odzi.ców do zabrania cl.7..ieci do 
domu było wysoce szkodl;we i 
krzyv;drzące przede wszy.stkim d1a 
d ziec i. krzywdz iły one również kie
l"ownich\·o oraz perrnnel pre wento
r;um. dokładający wsze.lkich sta
raii. ażeby moi.Jiw ie najlepiej pro
wadzić powierzoną sobie placówkę, 

otrzymają podarki noworoez ne 
zw·Jązek Samopomocy ChłO,p.$kiej 

w tych dniach organi:.mje w 70· gro
madach i gminach naszego woje
wód!lltvvia t. "ZJW. „Zabawy Choink o
we", przerzmaawne dla dl.iecii bied
nych chłopów. Zabawy te połączone 
będą rz. artystyCIZllynli w:r.stępam.i 
?JeSpOłów śwJeł!lic ~WYcil oraz kapel 
ludowycll. 

Imprezy ,...owyższe w picr.vszym 
i·zędz'e odbędą się we w~iach pw 
clukcyjnych or-az we \V~iach. ;idz:e 
przeważa biedota wiej~ka . N a , .i:~

bawach choinkowych·· 3500 dzieci 
chłop~kich otrzyma IJOWCITOC'Znt> UPO 

minki w pos.t<l!!. kSi<!żCk. zabawek 
i słodyczy. \T.) 

.JPs t to ies:zC?•' ieden dowód, że 
w.róg kla.:owy i; ara -ię wszelkimi 
siłeJm:l i gdzie tvlko może siać iza-

Korespondent IabrYttny „Glos·u" n1>rmy podc.zas Dni Stalinowskiej vblicrrone wyniki jej pr.aoey. Są 111a-
z PZPB Nr 8. I Pracy. prarwdę tllmponujące. Ob. oDobiesz, 

•n••••••••••••••••••••••••••••••••-••••••••••n•••n••••••••••••••••• jako pr.ządka, wykonywała zwykle 

Ma1•twe rellłanenty 
w sklepach detałiczn~ch Cent rali Tekstylnej 

105 procent inormy . Uczestniezc1c w 
Dniiaeh StaHa1owskich podnio:'lła pro 
cenit wykonania plarnu do 119 
procent. 

W .dniu 28 grudp.ta u'kazał ~ię w 
„Głosie" artykuł koresp~ndenLa pt. 
„Miliony, rzucone 1nolom na pożar
cie". Chociaż artykuł dotyczył CHPO, 
lecz skłaniał znrnzem do zwrócenia 
uwagi na to samo z.ia\-visko w h1i1ych 
ir1~.tytllcjach. Otóż „na moim podwór
ku" - a prac:uję w sklepie Centrali 
Tekstylnej przy ul. Piotrkow11:dej '.~O 
- również syttiacja nic p1·zed.·tawi11 
się pod .tym wzirlędem lepiej .. Już od 
reku p':>'liadamy na skludzie kape
lusze mę:;kie oraz k apelinv. Ar tyku
ły te doiychczaa nie znalazly dostatc 
czne.i ilości nabywców i niszcz!). się, 
zawalają pc'llki sklepowe i zamrata
fo kapitał obrotowy. To E;amo dzieje 
1<ię z pewnyn1i a sort ymentami li:O' l 

fekcj i. Jak dotąd kierownictwo skle 
pu nie zainteresowało sie tynu nie ' 

pokupnymi. towarami, nic zabiega
ło także o ewentualną zmianę ich 
ce11 w Biurze H and lu Dctalicżnego. 

!\'nleża!o by jednak poczynić w tym 
kiertinku pewne kroki. 1 nie tylko we 

wspomnianym sklepie, ale również 
i w wielu inn~·ch, gdzie niewątpliwie 
zachodzi ta sama lub podobna ::;ytua
cja, kiPrownic:y powinni zwrócić uwa 
gę na n1a1twe i·emanenty. 

Uchwaly Kr ajowej Narady O;:;z
czędno ~<'iowPj zapadły r ok temu. lecz 
pamiętajmy. ;i;(• obowi~zn.ii! nadal. 

W~az rz toiw. Fes.sere m :idziemy do 
sali obrąca.niaków. z dalek a ,it1ż 
spps trzegamy krzątającą się przy 
maszynie prządkę. Nie trzeba JCj 
długo zachęcać, aby opowJ.edziała 
nam o S talinowskich Dniach. Sama 
z przejęciem powraca pamięcia do 
tych dni, <w'l'porninając .. iak pięknie 
była przybrana sala i jaki W P• 
~garnął wówczas r 0b otn ików. I on: 
nie _zczędziła WY~iilków. 

- Wykonałam w pclni zobowią
zania ku czci 70 rocznicy urodzin 
Tow. Stalina. J estem bezpa1·tyjna 
i dla Wodza międzynarodowe : 
klasy robotniczej żywię uczucia naj: 
większej wdz'ięcwości d miłości. Pod 

..:ta łr czytelnik „Gło:;u" niesieniem wydajności mej pracy 
( .· k j w tym uroczystym dniu, złożyłam 
naz\Ui!I o i adres znane swój hołd w S"""Ób .na.n 

d k 
„, .-~- epszy na 

Te a ·cJl.• i<ik,i bJło mnie stać. 
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~cha festiwalu sztuk radziec Jrich Ziemia Łowicka Stalinowi 

O łódzkich teatrach słów kilka 
(A!!rtgkul dgshusg;nvl 

W tych dniach zostały ogłoszone wyniki Festiwalu Sztuk Rosyj
skich i Radzieckich, Wszvstkie niemal zawodowe teatry w Polsce i 
wiele zesp~łów robotniczych i chłopskich stanęły do konkursu, któTY 
poza powaznym sukcesem artystycznym i politycznym, przyniósł ol
brzymi dorobek doświadczeń l wskazań, jak praoować lepiej, po no
wemu. 

<tezy miasta: Krair.ów, Warszawa 
i Katowice zajęły kolejne miejsca w 
ocenach jury konkursowego. Na dal
szych pozycjach znalazły się teatry z 
mniejszych miast, ambitnie podąż.:i
jącc za teatrami dużych ośrodków 

Łódź na szarym końcu 
N a jakim miejscu w tym szlachet-

nym współzawodnictwie, stano
wi~cyrn µoważny etap na drodze roz
woju n,uzGj sztuki scenicznej, znala
zła się Łód7 ~ 

Teatry łódzkie pozostały na tak 
zwanym, szarym końcu, a ich przect
slawieniom, poza głosami słusznej 
i ostrej krytyki. nie poświęcono bo
C:a i większej uwagi. 

Nad faktem tym nie wolno przejś~ 
do porządku dziennego: należy z nie 
!JO wy.:iągnąć odpowiednie wnioski 
i wskazania ua pr1yszłość. 

ł~ódź m:i swe głęboko zakorzeuio
ne tradycje walki rewolucyjnej, jest 
miastem o wyraźnym obliczu klaso
wym, miastem widza robotniczego. 
Urobilo to specjalną psychikę łódl
kiej publiczności i nie mogło pozo
stać bez wpływu na jej wymagania 
w stosunku do teatru. 

wiązek pokazania socjillistycznego 
realizmu w sztuce, pozwalającego 
wydobyć z niej pełnię treści ideowej 
i artystycznej? 
Czyż nie łódzkie właśnie sceny po

winny były dawać przedstawienia u
jęte w sposób, jakiego oczekuje widz 
robotniczy, widz naszego miasta? 

Stało się jednak inaczej! 
Trudno w ramach jednego artyku

łu wyliczyć wszystkie przyczyny te
go niepożądanego zjawiska. Jedna z 
nich atoli i to może najpoważniejsza, 
narzuca się nieodparcie. Obserwują:: 
pc'czynania łódzkich teatrów, reżyse
rbw i artystów, trzeba stwierdzić, że 
wkładają oni dużo wysiłku w swą 
priicę i, że w pracy tej zaznaczają 
się wciaż postępv, że niejednokrotnie 
widzieliśmy widowiska udane i war
tościowe. Jest także niezaprzeczalną 
prawdą i to, że poczyniono już pierw
sze kroki dla zjednania widzów rob0t 
uiczych, że wyszło im się na przeciw 
przez organizowanie zbiorowych 
przedstawień po możliwie najdostęp
niejszych cenach. Niewątpliwe jest i 
to, że nawiązano kontakt z zakładami 
pracy w celu przyciągnięcia do tea
trn szerokich mas ludności pracują
cej, nie szczędząc starań i zabiegów 
w tvrn kierunku. 

widza, pozostając w tyle za przemia
nami, trzymając się na uboczu, nie 
wnikając głębiej w treść przeboga
tej literatury rosyjskiej i radzieckiej, 
nie opierając się na dośw;iadczeniach 
se-en radzieckich i nie zgłębiając nau
ki marksistowskiej, a zwłaszcza tez 
jej dotyczących zadań kultury socja
listycznej. 

Trudno na podstawie jednego przed 
stawie a wyciągać wnioski uogólnia 
jące. Wiele jednak danych wskazuje 
na to, że spośród scen łódzkich jedy
nie młodv Teatr Nowy wkroczył na 
słuszna drogę, na drogę realizmu so
cjalistycznego. 

O naiważniejszym 
zapomniano 

J n~e dyrekcje łódzkich teatrów 
me zadawały sobie wiP1e trudu 

dla przeorania przeżytej mieszczaii
skieej mentalności aktora, dla wycho
wania go w duchu poznania nauki i 
sztuki socjalistycznej, dla zaznajo
mienia go z ludźmi radzieckimi, icll 
życiem i ich osiągnięciami. • 

pracują twórczo przy powstawaniu 
sztuki, winni systematycznie opano
wywać naukę marksizmu-leninizmu, 
szczególnie głęboko ~rzyswajając so
bie tę jej część, która dotyczy zagad
n;eń kultury i sztuk-i. Muszą bardziej 
interesować się Związkiem Radziec
kim, o wiele szerzej korzystać z bo
gatych doświadczeń teatralnych sztu 
ki radzieckiej. Muszą ściślej powią
zać je z klasą robotniczą, dla której 
lworzą sztukę, współżyć z nią i od 
niej się uczyć. 

Nie wystarczy ujmowanie stosun
ku do mas robotniczych przez przy
dzielenie nawet największej ilości 
biletów po ulgowych cenach. Masy 
te trzeba widzieć nie tylko ze sceny, 
ale należy uważnie wsłuchać się, 
czego chcą one od nowego teatru i 
stąd wyciągać wnioski. 

Trzeba więc organizować systema
tyczne spotkania artystów i reżyse-
1ów z robotnikami, urzadzać konfa
rcncje na temat wystawianych sztuk, 
«mawiać je wspólnie, skłaniać wi
dzów do pisauia uwag i recenzji o 
tym, C'> widzieli i c tym, co pragnę
liby ujrzeć. Trzeba przy opracowy
waniu sztuk uwzględniać zaintereso
wania 1i uwagi, usłyszane na tych 
konfetencjach. Trzeba wreszcie pod
<.7as tych spotkań wygłaszać popu
lilrne pogadanki o teatrze, o ~ztuce, 
którą obejrzano i podzielić się ze 
swymi słuchaczami opracowywanymi 
planami na przyszłość oraz wysłu
chać ich uwag na ten temat. 

Któreż więc miasto (pomijając już 
bynajmniej nie błahy fakt jego li
czebności) bardziej, niż nasze było 
jakby przeznaczone, aby w jego tea
trach pow.stawało i dojrzewało to no 
we, tworzące nasrzą epokę, naszą kul 
lurę? 

Podkreślając . to wszvstko z uzna
niem, nie wolno jednak 'zamykać ocz'.l 
na przeoczenia i niedociągnięcia. 

To jeszcze nie wszystko 
przyswojenie sobie tekstu sztuki, 

Nie bez winy pozostawała tu i or
ganizacja pa.rtyjna tE*ltrów, nie prze 
jawiająca powaimiejS1Z:ej działalno

ści na drod.ze ideologicnnego i polity 
cznego wychowywania ludzi teatru. 
Za mała zaś opieka ze strony Wy
działu Propagandy KŁ nie pobudza
ła zespołów scenicznych do rozwo
ju ideo'logiOZillego we właściwym kie 
runku. 

Jest to praca niewątpliwie 7.mudna 
i niełalr.va. Ale goy się na tę drogę 
wkroczy, Eceny łódzkie z pewnością 
staną się teatrem żywym, teatrem no
wego typu ściśle zrośniętym z ludem 
i służącym ludowi. 

Jadwiga Szczepańska 

Skrzynia łowicka i lalki w strojach ludowych - wzbudzają zachwyt mie
szkańców Moskwy - na wystawie darów dla Towarzysza Stalina. 

Wnioski na przyszłość 
W nioski na przyszłość !: tego „CZARCI ŻLEBn 

Jakie teatry, jeśli nie sceny miasta 
1 obotniczego, winny były przetrawić 
1:a.i glębiej ideową i wychowawczą 
lre~C: sztuk rosyjskich i radzieckich, 
wvdanych przez ojczyznę zwycię
skiego socjalizmu? 

Zadania scen łódzkich 

nienaganne wyuczenie się roli
to, niestety, jeszcze nie wszystko. 
Nie wszystko dlatego, gdyż nie moż
na być bojownikiem tworzącej się 
nowej socjalistycznej kultury, jeśli 
~ię nie rozumie i nie współżyje z jej 
treścią, z jej zadaniami i z jej dyna
miką. Nie można być nowym czło
wiekiem nowego teatru dla nowego 

wszystkiego są jasne. Praca w 
naszych teatrach iść musi nowymi 
drogami, w oparciu i ścisłym poro
zumieniu z powołanymi do tego czyn. 
nikami partyjnymi i społecznymi. 
Aktorzy, reżyserzy i wszyscy, którzy 

Nowy film -polski o służbie WOP-u 
Czyż nie na łódzkich teatrach prze 

de wszystkim spoczywał obo-

Na 
walk· 

f.,. • „ k. d • k 
I Ipin~ llll O · CJD U 

Każde nowe dzieło sztuki, jakie 
powstaje w Polsce Ludowej wywo
iuje zrozumiałe i życzliwe zainte
resowanie szerokiej opinii publicz
nej. Okazję do nowych wzruszeń da 
je obecnie najnowszy, ósmy z ko
lei, fabularny film kineematografii 
Polski Ludowej. Jest nim „Czarci 
Zleb", który ws!:edł już ną ekrany 
kin stołecznych, a w uajbliższych 
dniach będzie wyświetlany w cał~j 

!'ols~. 

trzeba ukazania w filmie obrazów 
i pl'oblemów życia dzisiejszego jest 
zagadnieniem decydującym w na
~zej kinematografii. „Czarci Zleb" 
pokazuje nam też jeden z odcinków 
naHego życia, odcinek dlatego waż
ny, że obejmuje sprawę czujnt1ści, 
waiki z wrogimi Polsce Ludowej si 
łami. narodowo-wyzwoleńezyeh 

Tematem !i!(nu je5t bowiem 
przedstawienie żyda I słu7.by żołnie 
rzy Wojsk 9chrony Po_granicza 
walka jednego z ich oddziałów 7. 

bandą przemytników, usiłujących 
przeszmuglować do Czechosłowacji, 
a później do Niemiec Zachodnich, 
slrarrby kultury poI,sldeJ. 

Historyczpe zwycięstwo narodu ~-ista - do dławienia produkcjf fi
ehlńskiego w~tera ogrGmny wpływ Hpińskiej, w rezultacie m;ego wxra
na nasilenie ruchów narodowo - wy sta nędza i ~o~. · · 
zwoleńczych w krajach Azji i ocea- Imperialiści amerykańscy uetzyniJi 
nii. Nowym tego do.wodern Jest po-, z Filipin swoją bazę wojskową prze 
tęiny wzrost :ruchu n.uodowo - wy- dwko ruchom narodowo - wyzwo-
7.woleńczego na Filipinach, ruchu leńczym w kra.jaoh Azji i Oceanii i 
wymierzonego przeciwko imperia-! bazę przygotowań wojennych. Wy
Iistoon amerykańskim I ich filipiń- starczy wspomnieć, że na Wyspach 
skim marionetkom. Fti.Iipińsklch istnieją 22 Mnerykań-

W Cl'Slta,tniim olt.rt?Sile wa•lk oddrLia- skle bazy wojenne, stanowiląee je
ły partyzanckie orgamizacji Hukba- dno z głównych ogniw w systemie 
lahair roriwinęły operacje wojenne baz wojennych USA w Oceanii. 
w okolieach stolicy Filipin - Manił- NaTód filipiński coraz le1Jiej zdaje 
Il. Zacięte walki toczą się także na sobie sprawę z ni.ecnej roli, jaką 
północ od Manilli, w prowincji Ka- odgrywają filirpi11skie ·koła rządzące, 
wite. W końcu listopada pail"tyzainci które zapmedają kraj w niewolę jm 

rozpoczęli dz'iałani1a wojenne w od- perialistów amerykańskkh, CO!rall 

ległości 60 mil na 'JJ{lludnqe od sto- wyraźniej wiW.i, że obecny prezy
Ecy, w prowincji . Batangas. Prze- dent Filipin - Quirino - Jest ma
ciwko temu ogni:>ku paTtyrz:anok.ie- rionetką amerykańską i zdra.Jcą in
mu ma:rionetkowy rząd amerykań- teresów naro-dowyoh. 
skiego proteg-0wanego - Qui<rh10 - Stale rosnący na Filipina.eh ruch 
rz.ucil wojska lądowe oratZ formacje partyzancki świadczy, że naród fili
marynarlkii wojennej i loitniclwa. Je- p:iński nie zamierza znosić oierpli
dnoc:ześnie 2: s:amol°'1:ów nad rej()IJ1a- wie samowoli imperia.listów amen-· 
mi pa<rtywanokimi rooirzurn:no ulotki , k-ańsldeh i ieh marionetek. Naród fi 
z obietnicą a.mnestii pod wairunkiem lipiński zdecydowany jest walczyć 
zleżenia broni przez partyzaintów. o z1fobycie prawd7Jiwej niezawisłości 

i o realuaeję reform społeu.no - ł'O
spodat'C'LYeh. Walka ludu filipińskie
go staje się wa.inym C?;y'lllli'kiem w 
ogólnym froncie narodowo - wyzwo 
leńcz.ej walki narodów Azji i Ocea
nii. 

Z powoje1mych filmów pol:;kich 
tylko trzy dotyc·1.yly problematyki 
aktualnej, pozostałe obracały się w 
kręgu t(;matów okupacyjnych. Po 

>>Pier"7szy Tydzień~~ 
Dyskusja nad powieściq Pantijelewa 

Realizatorzy filmu niewątpliwie 
wykorzystali w scenariuszu znaną 
sprawę przemytu pri:e:i: hrabiego 
Potockiego bezcennych zbiorów 
sztuki polskiej. 

Na kolejnym posiedzeniu sekcji 10 osób. Wśród nich pisarze - Li- Film w niezwykle interesujący 
prozy Związku Pisarzy Radzi>?ckich biediński i Skorino, krytyk - Braj sposób ukazuje arystokratę, wyzu
dyskntowano nad książką A. Panti- nina oraoi robotnicy fabryki „Ka- tego z wszelkiego patriotyzmu i ban 
jelewa P· t. „Pierwszy Tydzień". libr". W dyskusji podkreślono, że dę goniących za zyskiem aferzy-
Książka Pantijelewa opowiada o utwór Pantijelewa o powstałych po stów kierowaną przez wywłaszczr.

życiu robotników jednej fabryki. wojnie nowych formach współzawo nego kapitalistfl. Za wszelką cenę, 
Bohaterami jej są :udzie radzieccy, dnictwa socjalistycznego, jest po- po trupach niewinnych ludzi, dążą 
stachanowcy stalinowskiego, powo ważnym wkładem w opracow"nie do zbrodniczego celu - ograbienia 
jennego planu 5-le~niego. Robotni- tematu nowych stosunków komuni kraju, kultury polskiej ze wspania
cy interesują się życiem s\vego siycznych i łypów pozytywnego bo łych dzieł sztuki, będących wlasnoś 
przedsięhiorstwa i energicznie wal- hatera. Autorowi udało się przeka cią całego narodu. 
czą o zwiększenie wydajności pra- I zali czytelnikowi poezję pracy i u- Srodowisku zgnilizny przeciwsta
cy i obniżenie kosztiiw własnych I kazać swoich hohater6w otoc7.0nych I wieni są ludzie Polski Lud•>wej, gó 
produkcji. milościit społeczeństwa radzieckie- rale i żołnierze WOP-u. Bohaterem 

W dyskusji zabierało głos ponad go. !'ilmu jest odbywnjący w WOP służ 
Patri()ci filipińscy cclpowielłzicli na 
te prol}azycje wzmożeniem działai1 
wojennych. 

•...............•..........•.....•••..•......•...••.••.••••.•...••.•..•••.•••...••••..••.... „ ............ „ ................................................. „ ............................ ......... 

Wkrótce potem odbyła się naMda 
nmerykańskiej misji wojskowej z 
przedstawJcielam[ rzą<lu, na której 
pow2.ięto uchwale. w spraw!e jak 
'"' .iszybs,zego dostarczenia rządowi 
Qnir:no uzbrojeni•a dla 45-tysięcznej 
r.rmii a'Zą<lowej. Quirino p.odał też 
d~ wiadomości że lic-zebność fan
darmeri!i zostanie zwiększona z 12 
do 20 tyc;lęcy ludzi. 

Ale wszelkie próby stłumienia o
poru mas ludowych przy pomory 
wojska i represji wzmagają jedynie 
wolę walki patriotów filipińskich, 
dążących clo całkowitego zlikwido
wania panowan1<a amerykańskie~o 
na Filipinach. W o~tatnich czasach j 
liczba rejonów partyzanckich na 
wyspie Luzon zw:ę'.rnzyła id<; z 4 do 
10. Agencja Ass::ici"'1ted Press, która 
skłonna jes,t raczej do bagatell~o
wania faktów, niż do wyolbrzym1a
nia ich wagi, :r;mus:zona była przy
znać niedawno, że dwie trzecie 800-
tysięe:mej ludności czterech pr~-, 
wincji śroclkowego Luzonu czynnie I 
popiera p.artyza.utów. Z tego popa~
cia szerokich mas lu~ności pł~~e j 
siła ruchu partyzanckiego na °Fiih
vinac11. Toteż liczne karne ekspe. 
ilyeje wojsk rządowych przeciwko 
jednostlrnm pariYT,a.nckim, koriczą 
się niezmiennie fiaskiem. 

Stałe narastanie ruchu narodowo
wyzwoleńczego na Filipinach spo
wodowane jest bezeeremonialną go
spodarką. mc.nopoli amerykańskich, • 
ęospodarką, która przyniosł_a mie
szkańcom Filiipin nędzę li rumnę. Na 
ogólną Ii<'.7bę 19 milionów FUi~iń- i 
czyków, ltc"llba bezrobotnych sięga 

w chwili obecnej 2 milionów osób. 
Filipiny potIVA?bują m"'1.szyn, trak

torów, uraądizeń przemysJowych. 
Tym.czasem monopoliści amerykań
scy mlewają kraj towa't"ami konsum 
cyjnymi. Prowadzi to - irzecz oczy-

Chińska rngspa 

... „ 

o 50 100 km 

FORMOZA 
bgła, jest i będzie zawsze 

narodowym tergtorium Chin 
MOSKWA (PAP) Dziennik 

,,Krasnyj Flot" publikuje artykuł o 
planach amerykańskich kól ekspansjo 
nistycznych wobec Formozy. 

W ciągu długiego okl'esu czasu -
pisze autor imperialiści amery
kań...oey popierali i podtrzymywali re 
akcyjny i antyludowy reżim Czang
Kaj-Szeka w celu utworzenia w Chi
na.eh swej ba7y strategicznej. Pomoc, 
udzielana Kuomintangowi, wyraziła 

się w sumie 6 miliardów dolarów. 
Jest rzeczą całkowicie oczywistą, że 

imperialiści amerykańscy nie chcą się 
pogodzić z fiaskiem swej polityki w 
Chinach. 

Przedstawiciele agresywnych kół 
Stanów Zjednoczonych op1·arc.wują 

gorączkowo projekty i plany urato
wania s;vej agresywnej polityb:i w tej 
części świata. Jednym z takich pro
jektów jest przekształcenie Foimozy 
w agresywną bazę, skierowaną prze
ciwko Chinom demokratycznym i 
szybko wzrastającemu ruchowi naro
dowo-wyzwoleńczemu w krajach po
łudniowo-wschodniej Azji. 

ImJ>erialistów amerykańskich ku'3i 

położenie geograficzne Formozy, któ
ra leży niedaleko wysp Filipińslach. 
Chodzi tu o włączenie Formozy z jej 
wygodnymi portami do systemu baz 
amerykańskich na oceanie Spokoj
nym. 

Próby Stanów Zjednoczonych oku
powania Formozy należy rozpatry
wać łącznie z szerokim budownic
twem wojennym Stanów Zjednoczo
nych na Filipinach. Dlatego też -
podkreśla autor - próby opanowania 
1''ormozy i militaryzacja Filipin -
to ten sam łańcuch agresywnej poli
iyki USA. 

Istnieją również inne czynniki -
pisze dalej autor - które tłumaczą 
dlaczego Formoza jest przedmiotem 
szczególnego zainteresowania podże

gaczy wojennych. Wyspa ta mian'O
wicie obfituje w bogate złoża n'fty, 
węgla, miedzi, złota, srebra i siarki. 

Jednakże wyspa chińska - For
moza - była, jest i będzie zawsze 
narodowym terytorium Chin. świad
czy o tym noworoczne orędzie Komi
tetu Centralnego Partii Komunistycz 
nei Chin do armii ludowej i narodu. 

bę wojskową góral Jasiek Gazdoń. 
Przed wstąpieniem do wo}ska pozo 
stawał on w kontaktach z przemy
tnikami. Jednak wychowanie oby
watelskie, a zwłaszcza wychowanie, 
jakie otrzymuje w WOP, pówoduje 
zerwanie Gazdonia z bandą prze
mytników. Jego patriotyzm i Qfiar
ne pojmowanie obowiązków wobec 
państwa ludowego doptowadzają 
w kulminacyjnym punkcie filmu 
do ujęcia przemytników i matowa 
nia bezcebnych O:tieł sztuki. · W li
kwidacji: bandy przemytników 
współdziała również czechosłowac
ka straż graniczna. Film w pię
kny sposób przedstav.ia przyjaźń 
żołnierzy dwu bratnich narodów. 
Zacieśnia się oną we wspólnej wal-. 
ce ze wspólnym Wl'oglem klaso„ 
wym. 

Akcja filmu rozgrywa się w za„ 
k-!tpancm i. w Tatrach zakopiań„ 
skich. W niezwykle interesujący, 
wprost sensacyjny sposób, przedsta 
wia film emocjonującą próbę prze
mytu nocą skarbu przez Czarci 
Żleb oraz pasjonującą pogoń nar
ciarzy WOP-u za bandytami. 

Wspanioale technio..n'ie zdjęcia u
kazują piękno krajobrazu górskiego 
i najbardzit>j emocjonujące w rza
&ie pogoni zjazdy naszych znakomi 
tych narciarzy zakopiańskich, biorą 
cych udział w filmie. 

„Czarci żleb" jest pod wielu 
względami poważnym krokiem na
przód w artystycznym i ideowym 
rozwoju filmu polskiego. :'.Jo!:>rym 
pomysłem s!ttło się wykorzystanie 
jako aktorów górali (Andrzej 
Krzep1ow1'ki w roli Strvkal. Praw
dziwą rewelacją artystyczną filmu 
jest Tadeu3z Schmidt, który gra 
Jaśka Gnzdonia. Młody aktor dos
konale wcidił się w rol~ górala -
żołnierza. Dotychczasowe filmy pol
skie cierpiały na bra~{ dobrego uję. 
c:ia ról pozytywnych bohaterów. 
Schmidt dal, operując prostym' 
środkami artystycznymi, szczerą l 
przekonywającą sylwetkę pozyty
wnego bohatera. 

Cały film doskonale oddaje nową 
„erdeczną i zara:i;em p<~ważną atm„ 
sierę, panującą w oddziałach Woj
ska Polskiego. Jest to zasługa reali. 
zatorów - Tadeusza Ka;1skiego i 
Aldo Vergano oraz po.zastałych ak-· 
torów: Zbigniewa 5kowrońskiego 
w roli kucharza kompanijnego -
Felka. Klemensa Mielczarka w roli 
sympatycznego żołnierza WOP-u -
Dzieciuchfl i Stanisława Włodka -
Komendanta. 

Czarne charaktery - nota bene 
zbyt jaskrawo przyczernione - gra 
!i TadP.usz Kań5ki i Władysław Ka 
czmar~ki. 

Z długiej listy wykonawców na
leży wyróżnić Alinę .Janowską, b·u 
dzo dobrą w roli narzerzonej Jqśka 
- góralki Haliny. 
Dużym sukcesem filmu jest rów

nież muzyka młodego kompozytora, 
Kazimierza Serockiego. Serocki bar 
dzo piękni~ powią;r;ał własną iinstra 
cję muzyczną z oryginalnymi melo 
dla.mi góralskimi. wykonywanymi 
przez kapelę góralską Obrochtów. 
Doskonałym wykonaweą części mu
zycznej była wielka orkiestra sym
fonicma Polskiego Radia pod dy
rekcj~ Witolda Rowickiego. 

A. Rowiński 
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GLOS KUTNOWSKT 

-----------------------------------------------------------
Kro.ni ka m. Kutna Od hojca dO ehspoli-towej shrzqnhi • • I,,~ 'IS 

lilllllll!:'ll w kutnowski.el tuczarni ges1 ~iwat zima! 
Na terenie Kutna mieści się, gramów pokarmu. Nic więctkawieni, zapytujemy skubaczki ROZBUDOWA TUCZARNI Zaczęło się zupełnie niewinnie 

tuczarllia drobiu. Tuczarnia ta dziwnego, że po kilku tygod- o ·średnią. wydajność pracy. Dotychczas w tuczarni p!'owa- , 
podlega obecnie Centrali Spół- niach takiego intern1ywnego ży. Okazuje się. że w ciągu 8 godzm dzono prawie wyłącznie tucz Po prostu spadł pierwszy snieg, 
dzielni l\1leczarsko - Jajczar- wienia, gęsi przybywa ·na wadze zdolne są one oskt~bać 6 gęsi, gęsi. Obecnie budLt.ie się na ubo- więc trzeba przecież zaznać roz· 
skich, a w najbliższej przyszło- od 1 do półtora kg. ale są i takie, które przekracza- czu 3 potężne kurniki, które koszy zimowego sportu. Poszły 
ści będzie jedną ze wzorowych „Plac, na którym jesteśmy - ją tę normę. zdolne będą pomieścić łącznie więc w ruch śnieżne kule, a to, 

I ' k t d · „W · · k' "k · · · · kl yfik · · ponad 15 tysięca· kur. Kurnil~i że komuś strąciły one l\.apelusz, p acowe eg~ . ro ?aJu •. „ y- m?.Wl ierown~ - JUZ. w na3- W sortowm . a.s UJe ~1~ b d bę dl lub zakleiły oko, to mówi si" produ~owana tuta3 gęs~na za- b~1zszym. okresie zostame .znacz gęsi na odpowiedm,e gatunki 1 wy u owane ą we ug naJ- -. 
spakaJa przede wszystk1m ry- me pow1ęk;;zony. Stało się to kurtyzuje łapki, ktore przesyła- nowszych wymogów ~ani tar- trudno, Popatrzyl nrtjwyżej po
nek wewnętrzny, a także wę- konieczne z uwagi na przewidy- ne są. do Gdańska. \V Gdai1f'ku nych. stkodowany, uśmiechnął się prze.z 

, WA2NIEJSZE TELEFONY druje W: świat. Jej od.biorcan~i wany rozwój naszej placówki". z. tego ubocznego produktu w~:- Budowe kurników, z któryeh łzv i w najgor.szym ju.l wypadku 
są w pierwszym 1·zędz1e Angli· twarza się wyroby galantery]- lcażdy ma wymiary 20 X l~ m .• pk~~~iedziai: „Niernoi.ne dziecin· 

22 - Pow. Kom. M. O. cy, którym pols~ie gęi:;i bardzo HISTORIA JEDNEJ GJ~SI ne. · 7.akończy się w połowie lutego. z . 
33 - Miejski Posterunek MO. podobno iupakuJą~·· . żegnani potężnym gęg·aniem Podzielone gahmkami g~si Z chwilą. oddania. do użytku no- Potem nagle temperatura się 
41 - Straż Pożarna r;ruc~arma drobm w Kutme opuszczamy plac tuczu i uda- ·wędrują do patroszarni. Tu wych pomieszcr.ei1, przystąpi ::lię podwyższyła i .śnieg stopniał, po. 
30 - Zarząd Miasta Kutna zaJmur o.~sz~rny ~~1:en. Ąby jemy się do długiego budynku, wyjmuje r:iię wnętrzności i od- również do tuczu kur. tem znów przyszedł mróZ ; znów 
:U - Starostwo Powiatowe nie zb.ądzic 1 przeJsc kole3no w którym mieszczą się działy dŻiela tłuszcz. Odbiorcami znacz spadł obfity śnieg. I wtedy dopie 
3! - Pow. Zakł. Elektcyczny wszystkie fazy „produkcji", po- produkcji. Z chwilą bowiem, kie nych ilości tego tłuszczu jest ~'f ALA 9rrEKt . ro miodzie~ kutnowska 2nalazła 

Pr Rad prosiliśmy kierownika admini- dy gęś uzyskała już odpowied- ludność Lodzi. \\ ~TE!l) N:. R":'·: .A . odpowiednie warunki .Jia urzqdza-
102 - ezydi~ Pow. Y stracvjnego ob. Lewandowskie- nłą wagę. przeznacza się ją na . A?y umknąc .moz:Lwosc1, zakaze nie ślizgawek na... chodnikach. 

NarodoweJ go o '01)rowadzenie nas. • Następne fazy, to pnedchłod n. ia 1 .rozs. zenem a się ch_orob .. pro-! Jada. sobie roześmiane dzieci na 
108 n Z 1-'l Tn.- W rzez. · hł d · · · k d 1 - ~ow. a.u. wuezp. za- Przed ubojem gęsi ::;ą kapane, ma, c o ma I' wreszcie e spe Y JektnJe s~ę skonstruowac spec:1a nu I hutucl!, ostrzq taflę Jodu. Komu 

lemnych, ul. lJ'arutowF WSRóD TYSIĘCY GĘSI.„ a następnie przez 24 godziny su cja. Po zważeniu gęsi, pakowa-. urzą~ze,ni?. pr~y. P01~1~c)'. l~tol'ych by przyszło na myśl, że przecho-
cza Nr 20 „Musimy zacząć od zasadni- :-;r,ą. 8We pióra w specjalnym po- ne ;·ą clo sk1zynek po sześć gę~ odkaza.c sre b~~z;.: WJPz~.-c.:ący no. dzeń może sie przewrócić i złu· 

łt '""""Urząd Zdrowia czej tuczarni" - inó·wi ob. Le- miei:;zczeniu. W okresie tym nie si. a następnie wyruszają w tereu.tuczip·n1 san;~1:~1od wraz 7 mać ręlrę czy noyę? Może nawet 
20 - Szpital Powiatovry wand'Owski i· prowadzi nas na dostają już żadnego pokarmu. , .·. t całą )ego .Z?-W~~1:toseią. W te!l riiejeden dozorca mi(lł szczery za 
34 - Ubezp. Społeczna obszerny plac, szczelnie zasta- Z kolei następuje ubój. I tu- S\'1,l · . . „ - spos~b JlJO~liwosc ~ryb uchu. epi- miar wysypać chodnik pias klem 

7. t-4 alenta, Apteka wiony setkami 'koj<:ÓW •. Jest to taj musimy zrobić pewną uwa~ Z~rnczna ich c.~ęsc ek~portowa I demu wsr:ocl dr'?h!u op.-ramczo- lub popiołem ale patrząc na T0-
5! - Chacińska, Apteka tz".". plac tuczu .. za.imu3ący, obe- gę. Znacr-ne ilości krwi (od 500 ~1a Jest do Angh~. ~a me uzysku na zostame do mmmmm. c::iiq\\' ześmiane dzi~ci zrezygnował i po 

' d • „ cme l,6 ha. 'V hcznych ko.icach gęsi ponad 40 litrów) nie są .iemv cenne dewizy. ' · · wiedział w duchu: ,,Nie będę im 
106 - Apteka ,,Po Orłem o wymiarach i3x3, znajduje się zupełnie wykorzy;;taue, bo w psuł zabawy". 
90 - Pogotowie Sanit. PCK . obecnie do Hl.OOO gęsi. Ęutnie nie ma odpowiedniego p s' ln"'1e przeb•1ega skup rłl';fobiu 19 - Polski Czerwony Krzyi Tucz trwa oknlo 6 tn.l'o<lni. '" zakładu utylizacyjnego, V\. ten omy id ~ Sli'zga;ą się więc na chodnikc;ch 

(PCK) 'b · · młodzi kulnowianie, przewraca1q tym czasie karmione są one owsem spo,·o ma1·nu,1e s1ę ~enny pro-

Redakcja i Administr. „Głosu 
Kutnowskiego" mieści si~ w 
Kutnie przy ul Narutowicza 2, 
tel. 217: 

bądź też mie ·zanką flWi!a 7. otrę- dukc. Jak pracu1· e Gminna Spółdzielnia w Kutnie się ku ogólnej uciesze młodeieży 
bami pszem1ymi. POŻ.J.'\Vienie \V :-:~:Siadującej z rzeźnią sku- -.....: tarzy. Wiwal zima.! 
otrzynrn,ia. 5 razy dziennie w od- balui, pracuje 70 lwbid,. Z nie- Gminn. Soóldz:el-n·ia „Samopo-1 Jednak w r1kc-ii tej wykazywano P. s. _ l my lubimy zaznać roz 
stę1>ach mniej więce,j dwug'o-. słychaną wprost WJH·a.wą pozba moc Chłop:-:l~a" w Kutnie i·o.:nvija z..byL mała a:{::;w1~06c. 1 . 1 · się ba!·dr.o pomyR:J1ie. .rej nbroty Skład tiuwoznwo - op<..low~· i ma- w.ny nmowego sportu, a e.„ na dzinnvcll. Na każdego ptaka wy wiu..ią 011e xabit.e gęRi pier;rn I h · · otli>owiednicfl JoclowiskaCJi. A c/10 

d · d · ' d •>oo d 500 k · z · mic,ięm-.ne s:ągają ~o miiio11ów ą..ł. terLalńw budo\\·l;uwc . .w 01.;i_ei: 
pa a na zien o •) o segregują je gatun -amL aere· Posiada ona :J sklepy sp0;;.ywcze. je- rn!-e.;ięC:l.6lyrn 1"(),.)rowao.za wstód dniki mogłyby óyć jednak wysy-

Bez eCha odpowiedzi • I 
pozostają niektóre listy naszych Czytelników 

Do redakcji naszej napływaJą\ liście czytelnika pt. .,Dom, który i::ki w Krośniewicach dotychczas 
stale listy Czvteluików „Glosn" domaga się remontu", zwrócili- nie nadesłał do na::izej redakcji 
w których poddane są krytyce śmy uwagę na fakt, że w Kro- wyjaśnienia. 
posunif:cia poszczególnych insty śniewicach w domu przy ul. Kut To samo dotyczy Pał1stwowe
tucji, lub też kierowane są pod nowskiej 23 zamieRzkuje 5 ro- go P1·zedsiębiorstwa Budowla
ich adresem liczne zapytania. dzin, mimo, iż budynek znisz- nego, Oddział VI w Kutnie j 
Listy te, po sprawdzeniu słusz- czony jest w 80 procentach. W Związku Zawodowego Skarbow
ności stawianych zarzutów, 'pu- zakończeniu swego listu Czytel- ców, w związku z artykułem 
b~iko~ane są na ł~mae'I! nas.zeg? ni~ nasz pisał: „Wł~dze. miej- „Kt~, ~piekw.ei: s~~" ł'I<esJszk<r 
p1sńi~ 'l'."WYdawac B'y 'się mogło, skie musz~ natychnuast ptzed- lem. 1 (z dma 30 grudma uo. 
u .qinteresp:wp..ne zakłą.dy prze.. się'\Vziąć odpowiednie· środki .dla roku). · 
śl\ do nas {,odpowiedzi, aby! zapó'bieiellia katastrofn:i1

'. ·Czy Od wyżej W~"lnienio11yeh irtsty 
przedstawić szerokim rzesz-0m rzeczywiście przedsięwzięto je'? tucji nadal oczekujemy odpo
Czytelników swe stanowisko w Nie wiemy, gdyż Zarząd Miej- wiedzi. 
stosunku do omówionego pro
blemu. Tak nie zawsze bywa. 
Istnieją. instytucje, które prze
chodzą nad tą sprawą. do 1lO
rządku dziennego. A oto kon· 
kretne przykłady. 

W dniu 11 grudnia ub. r. w 

IJwaqa! 
Przypominamy, że w myśl za

rządzeń władz miejskich wszyst
kie psy znajdujące s'.ę na terenie 
naszego miaBta muDZą być podda 
ne szczepieniu ocfuonnemu. 
Niest-0sującym się do zarządzeń 

\Vłaścicieląm psów gro21i wysoka 
kara, 

Pracownicy umysłowi Fabryki „Kraj" 
realizują sysłem O'' '' Zagadnienia, którymi w chwil jel(t usprawnienia gospodarki z 
h -Obecnej żyje cała klasa ;co- materiąłami piśmiennymi i sy
botnicza. ryie są obce i prącow- stemu kontroli zużywania tych 
tiikom umysłowym poszczegól· materiałów. Okaz~je si~ bo
nvch instytucji. Dopiero wczo- wiem . .ie -i na tym odcinku 
raj donosiliśmy. o nagrodzeniu ir.ożna wygospodarować w sto~ 

za wydajną pracę urzędników . unku rocznym dalsze pokaźne 
Fabryki „Kraj", a obecnie do- kwoty. ; 
wiadujemy Siię, że przystąpili Kierownictwo fabryki i Rada 
oni do usprawn~enia na 5wym Zc..kładowa przekonani są, że 

odcinku systemu oszczędnoś- m."j)rawnienie &ystemu oszczęd-
• 

den z obuwiem. jed~n tekstylny, 4 mało i średniorolnych chłopów o·ko- pa11e piaskiem. Prawda, Obywale 
punk+y :;-ku.pu zboż.a. skład nawom- lo :-l-Oo to·n wegla, 50 ton drze·wa oraz Je dozorcy? 
wo - opałowy. znaczne Hnści wapna i cementu o- (sław) Dobr7.e prncbicgają tał<i akc.ie raz nnych mate?·'.r.low budowla
jak kontraktacja trzody chlewnej i nycb. Gmir;na Spółdzielnia prowa-
w.·z~lkie~o rodzaju skupy. Skup l dzi takie .kup złomu. Akcja I nic Kutnow1·an1·e bawi~ Się 
ży\vca zakończono już w 100 pro- cła.je na razie zadowalaj:c:cych reeul- 'ł „. 
c.entach. a skup drob!u wykonano tatów. Spółd?;ielnia winna na tym 
w tosunku do planu \v 500 procen- o.ricinku wego działan:a wykaZl\Ć 
tac.h. większą aktywność. gdyż jesL to !llie 

Nieco gorzej Pl"Zed"ta.wla się skup zmiern:ie W1ażna akcja. 
zi.emn~aków. · Na zaplanowane 750 W b. r. Spółd'Lieln:<a prriystąipi do 
ton. i;kupiono dotychczas ·500. nie UI\Uchomienia punktu ii:kupu mleka 
wy'konując tym samym ;planu. - i jaj, odpadków użytkowych oraz 
Wprawdzie rz.iemniaki w ub. Il'. tnie ro~e kontre:ktację zbóż d ro
obrocleiły w IKuinowsk:im, nde· mniej ślin oleistych. 

Tegoroczny karnawał zapo
czątkowały na terenie Kutna 
liczne zabawy, zo>rgani.zowane 
przez poszczególne instytu<::je i 
organizacje społeczne w dniu 
31 grudnia ub. r. Da referatu 

K d · k t I e społeczno·poli'tycznego przy Sta 
.ll~S :.. 0 SZ ft CftJł\CY rostw:ie Powiai;'owym .w Kutnie 

dl ·fi f li · · . .dż1•ita IA.d tra • wpływa duża ilość podań o ze-1 I auczyc e I z·terenu wo1ewo •• u Zalvg'O zwolenie na organizowanie za-
ZGIERZ. - W zgierskim Li- Lódzkiego. baw tanecznych, z których do-

cenm Pedagogicznym odbY''l"a W ostatnich dniach kurs od-
się 12-dniowy kurs dla mmczy- wiedził Kurator Okręgu Szkol- chód w większości przekazywa· 
ci.eli z ter~n" wujewód', wa ~ó~z lJego Łóclzk~ego, który ż~·yvo !n- ny jest na odbudowę Warsza-
loego, ma.iący Uli celu uzuperme teresował 81ę wykładanu, zy-. . . 1 oł 
nie ich k,rnlifikacji zawodo- dem organizacyjnym, Ś\Y;etlict•- wy 1 mne ce e sp eczne. 
wych. Kurs p~8t"1:wion.v' jest na wym i spo~i>cz11y~1 słuch:·i<~zy. _ Zdaje się, że w b. r. pobity 
dobrym poz;omie naukowym. Kursa~1c1. w dmu ~ llt\·an>a zostanie dotychczasowy rekord 
Uczę~zcza mm 160 słuch~cz~', br. udah ~~ę . z W~T1ecz~\ą na na odcinku organizowania za-
podz1elonych na :~ grup~-. 1'-osz- przedstaw1e111e do Teatru . . 
tv. zwiazane z wvżywieniem i Nowego ". Łodzi. Poza tym b~w yanecznych. ~u~owiame 
zakwaterowaniem, 'pokrywa T~u 1 zwiedzili oni żłobek i przeth~r;k 1J W'.ldac '!- tego, baWlą się „pełnq 
ratorium Okręgu Szkolne.go le TPD w Zgierzu. parą".„ (C.) 

Dal§ze naqrodq 

dla zwyćiązców we współzawodnictwie 
UJ skupie ·zboża ID mojewództwie łódzkim Ogłoszenia drobne 

ZGUBIONO kartę reJestracyjną 
RKU Kutno - Golis Stefan zam. 
życlllin, Narutowicza 83. 1 

ciowego. 
Na ostatnim posiedzeniu Ra~ 

d:> Zakładowej wysunięto pro-

nościowego wśród pracowników 
W listopadzie 1949 r. }Ve współ 

umysłowych przyniesie pow~~- zawodnictwie ·w skupie :-Zboża na 
ne rezultaty. tnenie okręgu łódzkiego brało u:. 

dz.-aI 136 punktów oraz 13 zespo I w Skierniewicach otrzymał 16 ty· 
łów referatów zbożowych przy Po I sięcy zł. , Gminna Spółdzielnia 
wiatowych Związkach Gminnych }<rzyżanów w powiecie kutnow
Spółdzielni. skim - 14 tysięcy zł„ PZGS Kon 

Samochody • 
I motocykle polskiej produkcji . 

plan przemysłu motoryza- · Już w roku 1950, jako pierwszym roku planu 6-Jetniego przed wzrm;t wytwórc;.:o5ci. 
cyjnego w roku 1950 jest przemysłem motoryzacyjnym st.oją bardzo i>oważne zadania zarów Wykonan:e tych poważnych za 

g1obal111e znacznie wyższy niż no w dziedzinie zasilenia naszego transportu odpowiednią ilością mierzeń będzie możhwe przy jak 
w roku ubiegłym. samochodów, jak i w dziediinie mechanizacji rolnictwa. . najsierszym zastosowaniu racjo-

Musimy dać naszemu stale W związku z t:nn Naczelny Dyrektor Centralnego Zarządu Prze· nalizalorstwa. a zwłaszcza szvb· 
rozwijającemu · się transporto- mysłu Motoryzacyjnego, inż. M. Krajewski udzielił następującej kośriowego skrawania, w opa~ciu 
wi jak największą ilość samo- w~·p~wiecłzi na ten temat:. o najnowsze metody pracy tech· 
chodów, toteż wykonamy o 100 _ .... „ ......... „ ... „ ................................ „ ..... _„ ....... .....__ niki radzieckiej. Klub;1.· racjona-
proc. w;ęcej niż w roku ubie- 1i7atorskie, które JUZ powstały 
głym samochodów ciężarowych wać będziemy nowy typ pnycze damskie oraz w malvch ilościach bądź też znajdują się w stanie 
„Star" polskiej konstrukcji i py tZ\\". ,.kłonicowej". rowery wyścigowe ·typu .. Bał· tworzenia na teren1e ' zakładów. 
prqdukcji. W dziale wytwórczości n;:idwo· tyk". W rb. obok tych typów wy podległych przrm:vslowi motoryza 
Podkreślić należy, że bardzo do zi samochodowych m.in. autobuso twarzać jeszcze qedziemy rowery t;vjnemu. staną si~ dużą uomoq 

kładne próby. jakim poddanv zo wej. pożarn iczej i innych. produk sportowe. rowery turystyrzne lżej przy w~·konywamu planu na rnk 
stał samochód .,Star" w terenie cja wzrośnie o 260 prqr. w stosun· szego typu oraz rowery młodzie· b . •·żąry. 
górzystym, w Qkresie deszczo- ku do roku ubiegłego. żowe ~ typów, dla chlopĆów i Mu~zę jeszcze zaznaczyć. Ż:'.' z 
wym, na drogach najn•ższej kla- 8 ędziemy produkować o 50 dziev.rczat. u\\'11gi na poważnv 'Vzrost krcch·-

w ostatnich dniach grudnia skie - 12 tys. zł. i Gminna Spół 
1949 r. odbyło si~ posiedzenie Q_ dzielnia Ozorków· e>trzvmała 10 t.y 
kręgowej Komisji celem przyzna- slęcr zhJtych. Poza tym przyzna
nia na.gród za najlepsze wyniki u· no dalsze 3 ,nagroc~y. wojewódzkie 
zyskane w akcji skupu. Pods1awl) dla referatow zbo~owy_;h przy 
do osiągnięcia naqród była ilo3ć PZGS·ach. PZGS Piotrkow 1 ry,b. 
i jakość zi!kupionego ·zboża , Spraw OtlZyrna} 21 tys. zł„ PZGS ~a~loJl'l 
11e dostawy waąor1owe, s.zybkie sko - 20 tys. ·tł.,/' PZGS. Łódz -
zaawizowanie wy.słanych wago~ 10 tys. zł: Ra'Aa Mazowiecka na
nów, terminowość sprawozdań qrody nie olr~vi;i.ała ze względu 
oraz. brak reklamacji ze stron~· I na zbyt mdl4 tlosc utrzymanych 
rolnika. punktow. S. M 

Na nagrody powiatowe <Ila 41:i 
punktów skupu przyznano 876,704 
zł. Pr~cz tego przyznano 5 na
gród dla przodujących zespolów 
w województwie. Gminna Spól
dtielnia Samopomocy Cłll0p5k:iej 
Kłomnice w powiecif' radorn-,zczań 
skim otrzymała 20 tys. zł. PZGS 

139 mieszkań 

,,Boruta•• 
troszczy się o sieroty 

sy, W tlajci.ęższych Warunkach. proc. więcej n1otoc~·kJi niż W rÓ~.'nym stopniu Wzrośnie tÓ\\'. na akcję socjalną l budO\~'ę 
_ wykazały bard'ZO dobre wła· w roku ub., przy czym z końcem produkcja części rowerowych przy domów robot.ni~zych . ro?olniev 7:? wyremontowano w 1949 r. 
ściwości terenowe oraz duże za- roku 1950 ukaże się już w han· znacznym powiększeniu asortv· ::.taną otoczeni 1esz.c;r.e w1~k~zą n1z I , , , , . 
lety kon trukcji tego wozu. Rów dlu unowocieśnion~· t~ p motocy· mentu. dot~·chczas opieką. Pows1,mą ·no- ZGD~UZ. '\\ ciąg-a 19·19 ro.ku 
nież ~o~ wzgl~dem oszczędnoś~'. kia 10~ Cl'm z ulepszon~·m reso· N a potrzeby rolnictwa wypro· we. liczne: Hobki. pri edszkola. \\".\' remontowano i oddano do uzyt 

ZG TERZ. - W pięknej willi 
prz:-· ul. Gen. świerezew~kiego 
znajduje się Dom Dziecka, w 
którym mie::;zkają ~ierotv z ca
łe.i Pol:-:ki po poległych w' ostat
niej wo.inie w powstaniu war
:-.Za \\'skim i obozach ko11centra
<:yj nych. Patronat nad tym Do· 
mP.m oh.ięła zgierska ,.Boruta . 
\riadorno.:ć o tej decyzji ml< 
dzież Domu Dziecka pnw.ięła , 
wielkim entu :~.iawiem. po'n:ew. 
wie. że rol·ot 11iev dol<1ża. w~zc 
kieh :-;larn:'• . ażl'ł)\' iC>i fhin!-0 si 

w pahw1c dałY. samochody „Star rowamem tzw. „tele~kopowym". clukujemy w rb. dwa razy świetl' ce i oś.rndk i opic'k ; nod ku robotnikÓ\\' i pracowników 

clohl'1.e. · · · 

znacznie lepsze rezultaty niż wo-, Resorowa nit> lego rod1aju .i<>st nie I więcej silników przem:vsłowo~rol mat ka ; d:deck i 0rn. Robot n C\' o· :q.;ierskich zakładów pracy 1 :rn izb 
zy konstrukcji zagranicznej. Pod- zwykle wygodne i trwałe . Pi ni.o- 11icz. ·eh. t r z\·rn:.ja równi Ł•ż Wit"le now;lcze miel:!zkaluych. W mie.izkaniad1 
czas prób niektóre wozy pn:eje· l,\'PY unowocześnionego motoc.v· ' Poza 1a gló\\'nt1 produkeja prw ~nyd1. \ -.v~odn) eh mieszkań. 1 !}l'Zeprowatl.zono Jtapilulne remon~ 
chały około 60 tysiecy km. kia wysjuwlone będą już na Wio mysł motoryzacyjny wykonywać \Vierze. i·. robotnicv przemYslu J ty jak: stawianie uowyeh ściun. 

Produkcja przyczep samochodo sennyrh Targach Poznańskich_ hędr,ie również produkcję uboczn<! molory1.acyjneuo. kt'ói:·zv w roku pokrywanie dachów. zakładanie 1-1. J. 
wych i traktorowych w roku bic- Produkcja rowerów wzrośnie o jak np.: hamulce różJlego t:vpu, J!ł49 potrafili ,~:--·konać p1au w 130 sufitów, µodłóg itp. li1we:ilycjc te ~'"'"°'x•>oooo~ 
iącym wzrośnie o GO proe. w sto- 20 proc. Zwiększy się również obrabiarki s1>ecjalnego typu, ma- proe .. podolaja i:-Own-iei· ·zadwiiom pocJ:1l<>nęly około 6 milionów uo-
sunlm do roku ubiegłego. P1·zycz-e I aso1·tymen. t produkowanych rowe sz:vny do szycia o napędził' elek· po:;tawionym orzed nimi w pierw tych. Wedtu.g przewidz.ianych pia C . • . 
PJ' znajdą szerokie zastosowanie ró\v, Dotychczas wykonywaliśmy trycznym i inne. We wszystkich szym roku ,planu 6-letniego - za nów w roku l950 akc.ia remontu zytaJCle 
..,, przemyśl~ budowlanym ii. w ~l tylko trzy odmiany rowerów, a tych asortymentach produlrnji za kqńcz,W il\\UQ w.Ji.RP.:Volli'edź clY.Jtto Kr.a miesaań :roootniczyd!\ ~e ~Y; uGł'fta KlłtilOWSkl• 
ai~wi~ ~ leśnWiwa P.'od~ roianow.i~~ tuc.Y.~t,y.cm~ ~k.ie.J;..~n,acz,y ~ ió~niea PAW.etJl· ." w~, ~ '.kr~ -~„ · ' _ 'N.~ . 
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ZE SPORTIJ 

W niedzielę pływacy łódzcy 
~ zmierzą się na basenie „Ogniska" z pływakami poznańskimi o puchar P.Z.P. 

Nr 9 

Wznowienie obozu 
szkoleniowego kadry 

narciarskiei 
ZAKOPANE. - Po kr6tkieh ferłaeb 

świq.tecznych wznowiono w Z&kopa.. 
nem 3 bm. obóz szkoleniowy dla re

Co pisała proso łódzka 5 stycznia 1930 r. 
.REJENCI wzyw'AJĄ POMOCY I 
Do komendy policji w Łodzi zgło

siła się delegacja rejentów, doma
gających się delegawanii- do biur 
r~jentalnych posterunków policji, 
celem utrzymania porządku. Biura 
rejentów są bowiem w zastraszają
cy .sposób rlatłoczone klientami spo
rząd!Za.jącymi protesty wekslowe. 

TYDZIER REDUKCn 
Ubiegły tyd-z.ień był rekordowym 

o ile chodzi o iilość riwolnionych z 
pracy. W jednym tylko dniu WCZ-O
rajszym do Unzędu Pośrednictwa 
Pracy zgłosiło się 4638 osób, zwol
nionych w tymże dniu przez praco-
dawców. · 

Pl. er..,sze mdędzyokręgowe 
YY zawody pływac-

kie o puchar Polskiego Zwi;izku Pły
wackiego Poznań - Łódź, zostanll 
rc;zegrane na basenie Stowarzyszenia 
,,Ognisko" w niedl';ielę 8 stycznia o 
godz. 17.00. 

Skład hokeist6w 
ŁKS Włókniarza 

Zawody "•ywołały wielkie zainter&-1 na, Sobczak, rez. Maślakiewicz i Ko· prezentacyjnej kadry narciarskiej. 
sowanie nie tylko w Łodzi; ale i w ~ walska. • ,,,, Obóz przeniesiono z pensjonatu 
nrch mias.t8:~]1 Polski, a~zkolwiek. yv Przedl!pr~~ż bilet.ów ,?dbywa się , Sienkiewiczówka." do „Imperialu" na 
t~m termm1e 'l! Krakowie odbędzie w sekretar~ac1i: „Ogniska. • Bystrym, należącego do GUKF. Na 
się me.cz Krakow - Warszawa, ~ Y' . N8: marg.mesie tych zawodów komu obozie przebywa. 66 na.rci&rzy, w tym 
Bytomiu śląsk - Wrocław. Op1ma m!.-uJemy, ze: 10 jun! ów K dra illl!truktorsko-szko 
sportowa całej Polski liczy na doskO'- Zarząd Polsk"iego Związku Pływac- 1 . 

0~i · 6 a ób Kierownikiem o
nałe wyniki zawodników łó&zkich, kieg'O przychylnie ustosunkował się beniowja t czygr ~s bek trenerami or 
którzy znajdują. się w tej chwili w do wniosku ŁOZP i wycofał z pro-

1 

ozu es ~ · ~ ' • 
b. dobrej formie. Działacze. ŁOZP nie gramu międzyokręgowych zawodów o lewicz 1. L1pows~. za.wodnicy rozpo
chcą ujawniać na razie zgłoszonych puchar PZP konkurencj4} młodzików cz~ juz treningi w terenie, kt6re po 
prób bicia rekordów Pol~ ale nie - chłopców i dziewcząt. trwaj~ do 3 lutego. 

SUKCES ŁODZKICH BOKSEROW 
Bokser9ka reprezentacja Łodzi na turnie i krynicki 

pokonała berlińską drużynę „Teuto- Na turniej hokejowy w Krynicy, 
nla" w stosunku 10:6. który rozegrany zostanie w dniach 6, 

POPŁOCH WSROD 7 i 8 stycznia., drużyna ŁKS Włók. 
WŁASCICIELI p APUG niarz wyjeżdża. w nasttPUjq.cym skła· 

AD ~~ RIA - dla młodzieży (Stalina l) Z powodu szerzenia się zagranicą Makutynowicz (Szkup), Chodakow. 
„Młodość Tomasza Edisona" - tak zwanej „choroby papu©iej" w ski, Mejer, Rłczko, Kasprzak, Ko. 
godz. 16, 18, 20 Polsce wybuchła istna panika wśród 

BAŁTYK (Narutowcza 20) - „Su- właścicieli papug. KrąZą pogłoski o czewsk'i, Sta.i:zewski, Ła.pczydski, Wal-
mienie" godz. 17, 19, 21 kilku wypadkach śmierci wskutek czak, Staniszewski, Glamaczyrtsk! 

BAJKA (Franciszkańska 31) „Wscho tej choroby. Władze sanitarne na- (Król). 
dnie zaloty" godz. 18, 20 kazały :rejestrację i badanie wszyst- 1 Wy.Jard hokei~tów łódzkich nastąpi 

GDYNIA (Daszyńskiego 1) - „Pro· kich „mówiących ptaków". Iw dniu 5 stycznia. 
gram aktualności krajowych i za- NAJNIŻSZY KURS SREBRA · -.-.- • 
granicznych Nr 1" - godz. 11, 12, OD STU LAT Kurs unlf1kacy1ny 
13, 16, 17, 18, 19, 20, 21 Giełdia. londyńska notuje w tych • • • • 

HEL dla młodzieży (Legionów 2-4) d · h · · · l b od t dla SędztOW SZ8fmterkl „Bohaterowie pustyni" g. 16, 18, 20 mac rn1Jmzsizy mrs sre ra s u; 

mniej wiele obiecują sobie 1>o Boniec
kim, Jerze, Proniewiczównej i Ko-
walskiej. ·. 

Skład Łodzi na za.wody 7. Pozna
r.iem został już ltstalony i wygląda 
następująco: 

.tOO m stylem doli'.: - Jera J Sob· 
czak, rez. Skupiński. 

100 m stylem dowolnym: Boniecki 
i Stanowski, rez. Zieliński. 

200 m stylem klasycmym: Niko
demski i Dobro'l\"'olski, rez. Gorzko11·
ski. 

100 m stylem grzb.: Boniecki i Sie
rocki, rez. Lewandow~ki. 

4x200 m st.ylem doli'.: Jer11, Sta
nowski, Jaw•>rski, Sobczak, rez. ~ 
nieckli. 

Piłka. wodna: Dobrow-olski, Sob
czak, Placek, Jera, Ja'll"ONki, rez. 
Wyszogrodzki i Skupiński. MUZA (Pabianicka 173) - „Milczą. lat! ł W połowie stycznia. 1950 r. przepro 

ca barykad8:" godz. 18, 20.30 

4 
. wadzony b~zie kUrs unifikacyjny dla. 

POLO~IA (Piotrkowska 6?> - „Pu. o• stdziów szetmierld, Na kurs winni SU} Kobiety: 
stelma Parmeńska" I seria - god3 zgłosić Wllzyscy s~ziowie jak i też 400 ·m styl. dow.: Ko,vdska, Woź-
17• 19• 21 I kandydaci na s~zi6w. niakówna, rez. Nasblek. 

PRZEDWIOŚNIE (Żeromskiego 76) · Wzywa ~if starych zawodników 
,,Pocałunek na stadionie" - godr.. którzy już nie uprawia.jł szermierki: 100 m styl. dow-.: Kowalsk91 Sob-

- Z BOKSU RADZIECKIEGO -

18, 20 . „ . PAŃSTWOWY TEATR aby zgłosili si! na powyźszy kurs. czak, rez. Nasulek. ' 
ROB_QTNI~ (Kilmskiego 187) „Od- im. STEFANA JARACZA Kurs prowadzi mjr. Laskowski wraz 200 m styl. klu.: Proniewiez, Ma~ Mistrz ZSRR w wadze ciężkie·] M. Korolew 

dział· Z-8 godz. 18, 20 ( 1 J 97) :! Wtgrem mjr Keveyem linowska I, rez. Maślakiewicz. 
ROMA (Rzgowska 84) - „W0łga, <!l ., ~ .. ~ralc;~5- t 1 A Kandydaci n~ stdziów ~łównych jak 100 m. styl, grzb.: Ciemieniewska, W Związku Radzieckim nie dawno 
Wołga" - godz 16 18 20 zis o go zime . sz u <a m1- . Wo.źniak, rez. Maślakiewicz. zakończone zostały mistrzostwa 

· ' ' , tola Surowa pt. „Zielona ulica". : i też bocznych zgłoszenia. wmni i:::-·~- bokserskie w wadze ciężkiej_ W fina-
REK;ORD <i;zgowska 2~ . - „Gorą Uwaga: Bilety na dzień 6 i g stycz.- słać pOd adresem ZwiązkU, Łódź, ul. 4xl00 m s'yl. zmiennym: Ciernie· l&, ja~ już donosil!~my, spotkali się 

dz1~w~zęt11; 1 d!~ młod7;;ezy godz. 16, nia 1950 r. sprzedaje Miejski Ośro- Piotrkowska. 67 pisemnie. nie\vska, :Malinowska, Pronie,TiczÓW· wielokrotny mistrz ZSRR Korolew z 
„Niecierphw~s,c, se.rea godz. 18· 20 dek Informacji, ul. Potrkowska 104a. l młodym pi~ciuzem Republiki Litew-

STYLOWY (K1lmsk1ego 123) „Pan- PA.'STWOWY TEA.TR OWY fK 'I" • • • kl') k .. SZ 'k M' t t ZSRR 

śwhb(~if::k~u~:~:k1)8'_:o „Bitwa (D~~zyńskiego 34,- te1.1fa.~2,> i to szczęs IWleJ rozpocznie nowy ro ~ ~~~yl ~~~o~::~· A is :::.s :,o mówi o 
0 Stalingrad" _ godz. 18, 20 O goa~. 19.15 „Brygada szlifierza . . . . , • , , tym niezwykle emocjonującym spotka. 

TĘCZA (Piotrkowska 108) Czaro- Karhana • Przed dz1s1e1szym spotkaniem Poznan - lodz w boksie . niu główny sędzia w. Michajłow. 
dziej sadów" g. 16.30, 18.30, 20.30 ~niżk_i dla studentów i . członków . . . . . _ Obaj pięściarze znajdowali się w 

TATRY (Sienkie\vicza 40) - „śpie- Związkow Zawodowych wazne. Dzisiaj o godzinie 19 w hali Włók k~ porazką .'?' Lod?ll. me ~psuc s~- swej szczytowej formie i prowadzili 
wak nieznany" - godz. 16, 18, 20. PAŃSTWOWY n:arza odbędzie się rewanżowe ;;,pot bi~ reputa~Jl w Wars.z.awt~. w kto-, walkt w sposób dżentelmeński, cho-

WISLA (Daszyńskiego 1) - „Czaro- TEATR POWSZECHNY kanie lxlksersk:e Poznań- Łódź. reJ walczyc _będą w ruedzi_elę: Nasz ciaż wydobyli w niej wszystkie swe 
d · · d' " dz 17 19 21 ( 1 11 L" t d 2· 1 t 1 150 36) Mecz: ten za.pov„·iada się wyjątk<Yw·o skład natonuast teoretycznie ;iest o- 1.1 w 1 K 1 zieJ sa O'IV go · ' ' u • is opa a ' e · • ciekawie z tego względu, że nle slab'i<Jnv. Brak w nim pnede wsrz.yst 8 y. wa ce tej oro ew znów ~a: 

WŁóKNIARZ (Próchnika 16) - „Ali Codziennie o godzinie 19.15 „Roz- dawno, bo w grudniu pięści<o1rze kLm D~bisxa no i... . ryzykujE!)ny w demonstrował . sw~ wielk~ bojowośc 1 

Baba i 40 rozbójnik6w" godz. 16.30 bitki" - komedia w 4 aktach Józefa wagach lekkiei· · i pólcięi:kiei·. 6 se~ce do walki. w Szo.cikasie pię· 
18 30 20 30 Blizińskiego, z udziałem A. Dymszy, łódzcy walczy'H w Poonaniu i po- je ar t d ie ki sad ba. d 

· ' · ni~śli wysoką porażkę 5:11. punktów mamy za tym niepew- i 8 ~o ra z c e po i a r .z~ 
WOLNOść (Napiórkowskiego 16) - P. Relewicz-Ziembińskiej, W. Walte- nych, ~ ..ąle.dej\QY ,nqi;ej~ że wart0Aciowe10 za'f!:odnika ~ duzeJ 

„Pustelnia Parmeńska" I seria - ra, W. Ziembilłskiego.i innych. Rywalizacja. pomiędzy pi~śai.al"Z2t- pozostałe 10 uratujemy! przyszłości sportowej. 
godz. 16, 18, 20 Kasa czynna od 10 do 14 i od 16. mi Pmnania i Łodzi d~tuje się nie 

ZACHĘTĄ (Zgierska 26) - „Boga- TEATR .i()SA'' ~~ot=·~~!wi~~~~hcz~::yl~~ 
ty plon" godz. 18.30, 20.30 (Traugutta l, tel. 272-70) piej dla Lodzi (o jedną wy~aną 

O godz. lll.30 - „Romans z N:>- Łódź ma więcej), ale poziom boksu 
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11.55 (Ł) Sygnał - chwila muzy
ki. 12.04 Dziennik południowy. 12.25 
Przerwa. 13.20 (Ł) Chwila muzyki. 
13.25 Program dnia. 13.30 Muzyka 
rozrvwkowa. 14.00 Kronika ZSRR i 
krajÓw demokraeji ludowej. 14.15 
(L) Komunikaty. 14.20 (Ł) „Higiena 
odżywiania". 14.30 lŁ) Muzyka po
pularna. 14.50 (Ł) „Sprawy naszego 
miasta". 14.55 Koncert solistów. 15.30 
„Budujemy Nieznanowo". 15.50 Mu
z~·ka rozrywkowa. 16.00 Dziennik po
południowy. 16.20 (Ł) Aktualności 
łódzkie. 16.25 (Ł) Pieśni kompozy. 
torów polskich i obcych. 16.45 (L) Z 
„Pałacu Baśni TPD". 17 .OO „Słucha
my muzyki". 18.00 „Z kraju i ze świa 
ta". 18.15 Muzyka ludowa. 19.00 Po
g1tdanka. 19.15 „Zebranie" - słucho
wisko. 20.00 Dziennik wieczorny. 
20.40 Muzyka rozrywkowa. 20.55 „Po 
rozn1awiajmy". 21.00 Muzyka popu
larna. 21.40 „Ludzie bezdomni" - 1 
fragment powieści St. Żeromskiego. 
22.00 (Ł) Rozmowa o filmie „Bog~ 
ta narzeczona". 22.13 (Ł) Omówienie 
programu lokalnego na jutro. 22.15 
Koncert rozrywkowy. Transmisja do 
Czechosłowacji. 23.00 Ostatnie wia
domości. 23.10 Program na jutro. 
23.15 Muzyka poważna. 24.00 Zakoń
czenie audycji i Hynm. 

dewilu" z udziałem T.Wesołowskiego. łódzkiego i po!llll.ańskiego należy 

TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
„LUTNIA" 

.O godzinie 19.ló „Ptasznik z Ty
rolu" - operetka w 3 aktach M. We
sta i Helda. Udział bierze cały ze
~pół artystyczny. Chór - Balet -
Orkiestra. Bilety 'do nabycia w ka. 
sir teatru od godz. 10 do• 13 i od 17. 

W niedzielę i święta kasa czynna. 
od godz. 11. 

PA!i:STWOWE 
TEATRY ŻYDOWSKIE 

(ul. St. Jaracza 2, tel. 217-49) 
Piątek, dnia 6 stycznia, premiera 

„Wielkie zmaganie" (Montserrat) E
manuela Roblesa, w przekładzie i re
żyserii Ja ku ba Rotbauma. Początek 
o godz. 19.30. 

Sobota, dnia 7 stycznia „Wielkie 
zmaganie" (Montserrat) Emanuela 
Roblesa, w przekładzie i reżyserii Ja. 
kuba Rotbauma. Początek o godzinie 
19.30. 

uważać raczej za wyrównany, to też 
wynik dzis:ejszego spotkania trudno 
przewi<l'llieć, choc!aż opinla Łodzi 
jest zgodna, :i.e mecz ·wygramy po
mimo to, że wysfawiamy dzisiaj 
nie najsilniejszy jes.zaie skład. 

Wiemy już wszyscy, że w Pozaia
niu nie jest łatwo wygrać. Pozna
ni·acy u siebie v.·alczą j.ak lwy. 
gdyż czuj<t za sobą publiczność i 
starają się nie zawieść tej publicz
ności. 1Miejmy nadzieję. że nasi pię
śc!arze a·mbi.cją n1e ustąpią dziś 
swym kolegom i dołożą w.szystkioh 
stara1'i, aby ostatnią porażkę z Poz
naniem jak najszybciej wymazać 
z pamięci k>dzi•an. 
Zwyctężył jednak Poznań nie bę

dzie .rzeczą łatwą. Niewątpliwtle go
ście ·wystawią dziś najsilmiejszy 
swój skład, aby ewentualną wyso-

Powstało koło sportowe 
odzfożowców Kiedziela·, dnia 8 stycznia „Wielkie 

zmaganie" (Montserrat) Emanuela 
Roblesa, w przekładzie i reżyserii Ja- Przy Centralnym Zarzłdzie Przemy 
kuba Rotbauma. Początek o godzinie slu Odzieżowego w Łod~i zawiązało 
19.30. sit koło sportowe, obejmujące sekcje: 

Poniedziałek, 9 stycznia - teatr 
nieczynny. siatkówki, koszykówki, pływacką, te. 

Wtorek, 10 stycznia „Wielkie zma-. nisa stołowego oraz aekcJt szachową. 
ga:1i~" (Montserrat). Początek o go- W najblizszych dniach Odbędzie sit 
dz1me 19.30. . . . zebranie organizacyjne członków koł 

środa, 11 styczni.a .,Wielkie zma- , . . . · . a 
ganie" (Montserrat). Początek o go- i wy~ory kierowmków poszczegolnych 
dzinie 19.30. sekcJi. 

H·o·7&E1śc·1 /;sn 
przed mistrzostwami świata 

PRAGA (obsł. wł.). - Zeszłorocz-119 w Pradze. Oprócz tego Harrigay 
nv mistrz świata w hokeju - repre· Racers ro1egrają spotkania w kilku 
zcntacja Czechosłowacji przygotowu· miastach czechosłowackich z micjsco 
je się starannie do tegorocznY.ch roz- wymi drużynami. I tak: 12 stycznia 
grvwek o tytuł mistrzowski. Jak wia - w Ostrawie, 14 bm. - w Braty
domo, mistrzostwa świata odbefdą się sławie, w dwa dni później - w Brnie 
w tvm roku w marcu w Londynie. i 18 bm. - w Czeskich Budziejowi· 

W ramach przygotowań h?keiśd cach. 
czechosłowaccy rozegrają w pbłowie Przed wyjazdem do Londynu repre 
s~ycznia kilk~ spotkań z drużv_ną an- zentacyjna kadra hokeistów czecho-
g1elską Harngay Racers, złozoną z ~ło a k' h b d · 
zawodników kai:iadyjskiclr. Reprezen· - w. c ic zgrupowana ę zie na 
tacja COS rozegra z druzyną angiel- speCJalnym obozie przygotowaw-
s~ą 10 stycznia mecz w Kladnie i czvm. 

Górnik (Janów) wygrał turniej hokejowy 
w Katowicach 

•I ' 

KĄTOWICE (obsł. wł) - Osta- Piasta: Olszewski, Rajski, Hanzlik, 
tnie dwa mecze w noworocznym Winczur i Hutta. Sędziowali Trytko 
turnieju hokejowym drt:żyn śląs- i Bielecki. 

kich rozegrano na Torkacie. Mecz. finałowy G.Jrnika i Siali 

\ł spotkania o ·3 i 4 miejsce Polo !KatowicE\ trwał tylko d·Ni.e ter<!je, 
nia (Bytom) odniosła hieocz'l!kiwa- z powodu silnej śnieżycy, któr;1 u
ne zwy<!ięstwo nad Ogniwem - nl~możliwila prowadl:e:1ie 'lormał

Piast (Cieszyn) w stosunkv. 6!5 (2:1, nej gry. Wygrał Górnik 2·1 (1:0, 
3:2, 1:2). Bytomiacy '"-ystąpili w 1:1), 'zdobywając br·rnki ze staa
składzie wzmocnionym zawodnika- Jów. Gimsińca i Wróbla I. Strzelcem 
mi Cracovii: Więckiem, Wołkow- bramki dla Stali był Jasiński. W 
skim i Palusem. 'Brainki dla Pofonii druży~ie G0~nika \~ystąpił Bromo
zdobyli: Wię<'ek - 2, Wołkowski, - wicz. Sędziowali Michalik i Ferenc. 
Nikodem,cl;:i, Palus i Masełko; ·dla Zainteresow::inie mecLami słci.be. 

Wicemistrz ZSRR Szocika1 
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Jenny opowiedziała kap!tanowi o Szkocie i majorze Briggsie. 
- Uspokój się, J enny - powiedział Bedford. - To po prostu 

nocne zamieszanie z powodu szczurów. 
Poszedł do kajuty majora. 
BI'iggs siedział nad arkuszem papieru i palił fajkę. 
- Drogi Bedford, czy może mi pan wyjaśnić, co to znaczy? 
Podsunął Bedfordowi papier, zapisany n.iezr.ozumiałymi zna-

kami. 
·_,. Od razu poznałem - powiedział Bedford - Ten Mac Fer

hey, to ni.e botanik. On jest filologiem. 
- Filolog? Tym gorzej dla niego! A co to właściwie znaczy? 
- Filolog.„ - Bedford zawahał się .- To.„ to człowiek który 

bada różne języki... różne słowa, czy coś w tym rodzaju. 
- Właśn~e, właśnie, różne słowa!... On rozmawia z mary.na

rzami, ga:wędzi z kucharzami!... Trzeciego dnia podróży spędził 
kilka godz::in na dolnym pokładzie, rozmawiał z moim ordynansem 
i to jego własnym językiem!... Po irlandzku! 

- Niebezpieczny człowiek! - powiedział Bedford. 
Major machnął w powietrzu tajemniczym papierem. 
- Ani jednego dnia! - powiedział - ani jednego dnia dłu

!ej nie ścierpię obecności tego człowieka na okręcie. Dojeżdżamy 
do .Capetąwn. Każe ka.pita.nowi wysadzić Szkota na brzei. a. kQ· 

mendant portu zatrzyma go do wyjaśnienia sprawy. Sam porozma 
wiam z komendantem. · 

. I n.ajor splunął gwałtownie na podłogę gorzką, tytoniową 
śliną. 

. Dwa dni później pasażerowie „Oliwii" ujrzeli czarne skały, 
'''.'.e1_ki p~zypływ i pustynną zatokę Capetow.n. Major Briggs oso· 
b:sc1e pOJechał na brzeg, j edynie w towarzystwie .pomocnika kapi . 
t~na okrętu. Powrócił bardzo szybko silnie· wzburzony. Wiadomoś
ci, podane mu przez komendanta portu były tak nieoczekiwane że 
wszystkie inne myśli, nawet o znienawidzonym Szkocie, wyleciały 
mu z głowy. Zam_k~ął się z oficerami w swojej kajucie. 
. -~unt - oswiadczy~ zebranym. - W Indiach zbuntowały 

się wo3ska tubylcze. Zamiast do Bombaju kazano n'\Dl płynąć do 
Kalkuty. 

- Do Kalkuty? 
- Tak, do dyspozy~ji dowódcy ·Armii Bengalskiej. 

ROZDZIAŁ ·xv 

KALKUTA. 

C~epł~, wilgotna mgła na długo przesłoniła widoczną dotych 
cz!łS. z1em1ę. c;;dy mgł~ rozwiała się, pasażerowie ujrzeli czenvony 
gliniasty profil wysokiego brzegu i bujną, tropikalną zieleń którą 
był pokryty. Znajdowali się u przylądku Komoryńskiego. ' · 

. Stara, belkowana, .drewniana wieża na brzegu kryła się w zie 
leni - były to resztki dawnej faktorii, załoźor.Jej w tym miejscu 
przez Portugalczyków, prawie przed trzema wiekami. · Oliwia" 
.stała na redzie. Duży rządowy parostatek. , wyiouszczaj~e dym , 

z ·szerokiego, czarnego komina, ruszył od przybrzeżnego mola na 
spotkanie. · · 

- Czy za wami płyną tu jeszcze okręty z wojskiem? - zapy 
tsno z paro.statku. . 

- Nie - odpowiedziano z „Oliwii". 
- Przygotujcie się, bierzemy was na hol - sygnalizowano 

z okrętu. 
Parostatek sapał i stukał, zasnuwając „Oliwię" kłębami bru

.dr.ego dymu, ale szedł szybko. Po trzech tygodniach „Oliwia" 
wpłynęła do ujścia Huggli, była to jedna z odnóg ogromnej delty 
<J:ange:5u·. ~uggli była tak szeroka że płynąc po prawej stronie 
me wi~z1eh lewego brzegu. Pasażerowie „Oliwii" stłoczyli się na 
pckła.dz1e, ogląd~jąc nieznan~ I?iejsca. Jenny widziała jednostajny, 
~ask; b~zeg, . piaszczyste mie11zny, obmyte przypływem morza 
i gdzle n1egd~1: cha.ty - wy~lądające jak snopy zleżałej słomy. 

Czy to ~uz Indie? - myslala. - a gdzie są palmy? 
Na drugim brzeg.u uka.zaJ.y się_ palmy. Hugg1i stała się kręta, 

palmy wesołych 1askow zbiegały się u wody, wśród zieleni zaml-
. gotałY: białe europejskie domy. „Oliwia" długo płynęła w górę 
Huggl1, holowana przez parostatek. Potem ukazały się niskie hin· 
dt.s~ie bungal?w! ogrody, jeszcze jeden zakręt i stały się widoczne 
nagie 1!1ury osm1okątnego fortu, armaty i okręty wojenne, stojące 
w forcie. 

- Oto Kalkuta - powiedział kapitan Bedford. 
. . Pierwsze~o dnia Je~ny nic ni: zobacz~ła w Kalkucie; poprzez 
sc1sk, gwar i krz);'k _g~ow1'.ych. ulic,. przeniesiono ją w zamkniętej 
lektyce do eur?~eiskie1. ~z1elrncy i:iiasta. Kapitan Bedford odesłał 
Jenny do. swo3e3 dalekieJ kalkuckiej kuzynki. missis Pamberton 
a sam poJechał do sztabu. 1 

d, c. W'; 


